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Japonia prowokuje wojną światową
Liga Narodów bezczynna i bezradna.

NANKIN, 30. 1. (PAT). Wczoraj w 
czasie walk w dzielnicy Chapei w Szang­
haju wojska chińskie zdobyty 4 samo­
chody pancerne japońskie. W wyniku walk 
zginęło lub odniosło rany około 300 Chiń­
czyków.

SZANGHAJ, 30. 1. (PAT). Dworzec 
w dzielnicy Chapei został całkowicie zni­
szczony przez pożar, który powstał wsku­
tek bombardowania. Pożar przeniósł się 
w głąb dzielnicy Chapei w Szanghaju.

SZANGHAJ, 30. 1. (PAT). Samoloty 
japońskie w dalszym ciągu bombardowały 
Cza-Pei, gdzie szerzy się gwałtowny po­
żar. Obecnie walka osłabła, obie strony 
umacniają osiągnięte pozycje. Dowództwo 
japońskie oczekuje przybycia 12 pancerni- 
ników japońskich.

Część 19 armii kantońskiej z rejonu 
Nankinu i 3 dywizja gwardji narodowej 
skierowane zostały przez dowództwo armji 
do Szanghaju. Podczas bombardowania je­
dna bomba rzucona z samolotu japońskie­
go upadła na ulicę w dzielnicy między­
narodowej, gdzie wyrządziła duże szkody.

MANILLA, 30. 1. PAT). Cztery 
kontrtorpedowce amerykańskie otrzymały 
rozkaz trzymania się w pogotowiu w prze­
widywaniu udania się do Szanghaju.

ss  najlepszy amerykański
nożyk flo golenia

go nabycia:
D r o g u e r j a :  F. Schaiz, Gródecka 75.

H. i ieberrnan, Słoneczna 23. 
P e r f u m e r j a :  „Czarny Pies", Gródecka 3.

Leona Sapiehy 72, Kopernika — 
G al a n t e r j a : Motylewski i Terich, 

plac Marjacki 1.
gStiF~ oraz wszędzie cena sprzedażna 0 50 gr.

SZANGHAJ, 30. 1. (PAT). Główno­
dowodzący wojsk japońkich wydałs o go­
dzinie 4.25 rano rozkaz bombardowania 
z aeroplanów przedmieścia Chapei. Panika 
trwa.

Pół miljona mieszkańców Chińczyków' 
zabarykadowało się w swoich mieszka­
niach. Ogień karabinów maszynowych ja ­
pońskich kosi wszystkie ulice dzielnicy.

Szanghaj w płomieniach.
SZANGHAJ, 30. 1. (PAT). Aczkol­

wiek zawieszenie broni teoretycznie obo­
wiązuje, z dzielnicy Chapei do,chodzą nie­
ustanne odgłosy karabinów maszynowych. 
W dzielnicy tej szaleje olbrzymi pożar. —
10.000 ochotników strzeże koncesji mię­
dzynarodowej. Z Nankinu miały przybyć 
najlepsze oddziały Czang Kai Szeka, co 
spowodowało jeszcze gorętsze walki.

SZANGHAJ, 30. 1. (PAT). Dziś dnia 
30 bm. o godzinie 5.30 nad ranem wedle 
•czasu lokalnego, większa część Chapei, 
chińskiej dzielnicy Szanghaju stoi w pło­
mieniach dochodzących do wysokości 20 
do 30 metrów. Pożar stopniowo zbliża się 
do koncesji międzynarodowej. Odgłosy 
strzałów karabinów maszynowych ani na 
chwilę nie ustają.

MANILLA, 30. 1. (PAT). Nowych 3 
kontrtorpedówców otrzymało rozkaz być 
w pełnem pogotowiu dla udania się do 
Szanghaju. t

N iszczenie torów  
i m ostów  kolejowych.

MOSKWA, 30. 1. (PAT). Z Pekinu 
donoszą, że wojska chińskie niszczą tory 
kolejowe w różnych punktach południowe­
go odcinka koleji wschodnio -chińskiej. Na

rozkaz dowództwa wojsk chińskich, wysa­
dzonych zostało w powietrze1 kilka mostów 
kolejowych. Funkcjonariusze kolei wscho- 
rimo-chińskiej usiłujący zapobiec niszczeniu 
torów kolejowych i mostów zostali are­
sztowani przez żołnierzy chińskich. — 
Wszystkie powyższe środki stosowane 
przez dowództwo wojsk chińskich stoją 
najwidoczniej w związku z cyrkularzem 
dowódcy wojsk chińskich w okręgu koleji 
w schodnio -ichińskie j generała Din Cze u, 
wystosowanym do wszystkich konsulów w 
Charbinie. Generał Din Cze u zapowiedział 
w tym cyrkularni swą decyzję stawiania

zbrojnego oporu gwałtom wojsk japoń­
skich, które przemocą zawładnęły pocią­
gami koleji wschodnio-chińskiej dla trans­
portowania swych wojsk. (

MOSKWA, 30. 1. (PAT). Wedle do­
niesień korespondentów sowieckich, japoń­
skie władze wojskowe postanowiły wysłać 
dc Charbina jeden pułk piechoty, tanki 
oraz kilka bateryj artylerji. Jednocześnie 
zarządzono przeniesienie do Charbina sztar 
bu brygady znajdującego się dotychczas 
w Czan Czun. Transportowanie wojsk 
rozpoczęło się 28 bm.

Chińczycy alarmują o interwencję.
GENEWA, 30. 1. (PAT). W związku 

z wiadomościami otrzymanemu z Szang­
haju posiedzenie Rady Ligi Narodów w 
sprawie konfliktu chińsko-japońskiego od­
roczono do jutra rana. Delegat chiński

Yen otrzymał w ciągu nocy instrukcję do­
magania się od Rady Ligi energicznej1 akcji 
z powołaniem się na artykuł 15 i 16 
Ligi Narodów'.

LONDYN, 30. 1. (PAT). Dzienniki

Tow. IGNACEMU DASZYŃSKIEMU

Dzisiaj lwowska klasa robotnicza święci uroczystość Imienin wodza polskiego pro­
letariatu, tow. Ignacego Daszyńskiego A kademją w lokalu przy ul. Rutowskiego 23 
o godz. 7.30 wieczorem. — Wzywamy zorganizowany ogół do najliczniejszego udzia­

łu w tej akade.mji.

Najtańsze źródło zakupu aparatów 
radiowych oraz części składowych

2 lamp. aparat sieciowy z głośnikiem Zł. 220
Komplet detektor........................................Zł. 20*
Głośnik de tek to row y .............................. Zł. 18
S łu c h a w k a ..............................................Zł. 10

Naprawa i magnesowanie głośników i słuchawek po cenie najniższej. 
Fachowa usługa. TB# — — Porady bezpłatne. T M

Leon I Henryk APPELLw™.

angielskie zaalarmowane są sytuacją w 
Szanghaju, którą opisują w olbrzymich te­
legramach.

„Daily Herald" podkreśla napięcie, ja­
kie powstało między Japonją i Stanami 
Zjednoczonymi. W Tokio istnieje przeko­
nanie, pisze' dziennik, że Ameryka istotnife 
zaproponowała Wielkiej Brytanji wspólną 
akcję ekonomiczną wobCc Japonji na wy­
padek zajścia pewnych faktów. Japońskie 
ministerstwo spraw zagranicznych zazna­
cza, jak pisze ŃDaily Herald", że o ile 
Ameryka podejmie tego rodzaju akcję, to 
Japonja natychmiast zerwie1 stosunki dy­
plomatyczne.

Układ o zawieszenie broni
WASZYNGTON, 30. 1. (PAT). We­

dle doniesienia Agencji Reutera Japoń­
czycy i Chińczycy zawarli układ, wstrzy­
mujący walki w zbombardowanym Szang­
haju, począwszy od dnia jutrzejszego go­
dzina 12-ta wedle czasu Greenwich. Wia­
domość tę potwierdzają oficjalnie1 w Lon­
dynie.

Rozpoczynająca się dziś o godz. 10-30 
w y sp rzed aż  Inw en tarzow a zakrojona na 
wielką skalę daje każdemu sposobność za­
opatrzenia się t a n i o  w pierwszorzędne 
obuwie fabryk „B a lly “, „For-E ver" itd. 
jakoteż w pantofle, śniegowce i kalosze.

! Clf*US C lK E fr główny skład obuwia 
e Lwów, Legjonów 35.

GENEWA, 30. 1. (PAT). 1 Sytuacja 
w sprawie konfliktu chińsko-japońskiego 
uległa w dniu dzisiejszym radykalnej zmia- 

. nie wskutek zajęcia Szanghaju, oraz otrzy­
mania nowych instrukcyj przez delegację 
chińską. Wystosowała ona do sekretaria­
tu generalnego Ligi notę, w której stwier­
dza, że konflikt doszedł do punktu, w któ­
rym może nastąpić natychmiastowe zer­
wanie stosunków między Chinami i Ja­
ponią 1 domaga się formalnego zastoso­
wania do tego konfliktu art. Ul i 15 paktu 
Ligi. W myśl pierwszego z tych 'art. Radah 
Ligi Narodów musi wskazać środki w celu 
ochrony integralności terytorialnej człon­
ków Ligi przed napaścią zewnętrzną. — 
Art 15 przewiduje', że dla decyzji Rady 
Ligi Narodów powziętych w myśl tego 
art. nie potrzeba zgody stron. Dotychczas 
jak wiadomo Rada Ligi Narodów opiera­
jąc się na art. 11 potrzebowała dla swej de­
cyzji zgody obu państw zainteresowanych. 
Wedle ogólnego przekonania, panującego 
w kuluarach Ligi, projekt deklaracji, mo­
zolnie wypracowanej w ciągu ostatnich dni 
stał się bezprzedmiotowy i ha leży już do 
przeszłości. Rada Ligi Narodów znajduje 
się obecnie w całkowicie nowej sytuacji, 
jeszcze trudniejszej, niż dotychczasowa.

GENEWA, 30. 1. (PAT). Przedstawi­
ciele Kuomintangu w Europie ogłosili de­
klarację, podkreślającą poważny charakter 
konfliktu chińsko-japońskiego, bezczynność 
oraz bezsilność Rady Ligi i wyrażającą 
wreszcie życzenie, by Rada zajęła bardziej 
stanowcze i energiczne stanowisko.

WASZYNGTON, 30. 1. (PAT). Kon­
sul generalny Stanów Zjednoczonych w 
Szanghaju zawiadomił dep. stanu, że za­
wieszenie broni w zatargu chińsko-japoń- 
skim obowiązuje od dnia 29 bm. godzina 
12-ta, wedle czasu Greenwich.

SZANGHAJ. 30. I. (PAT). Chińska 
Izba handlowa ogłosiła strejk generalny. 
Wszystkie banki chińskie zostały zamknię­
te. jednocześnie wstrzymano załatwianie 
wszelkich interesów.
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naprężenie w stosunkach sow.-japońskich
TOKIO, 30. 1. (PAT). Konsul gene* 

ralny Japonji w Charbinie zawiadomiony 
został przez władze sowieckie, że Rosja 
sprzeciwia się kategorycznie transportowi 
wojsk japońskich koleją wschodnio-chińską 
Dotyczy to również i wojsk chińskich.

TOKIO, 30. 1. (PAT). Naprężenie 
w stosunkach sowiecko-japońskich wzrasta 
w związku z nieudźieleniem przez władze 
sowieckie zezwolenia na przewóz wojsk

WARSZAWA, 30 stycznia (teł. wł.). 
Wczoraj w Sejmie rozpatrywane Ibyły trzy 
wnioski, związane ze sprawą Brześcia. — 
Jak było do przewidzenia, wszystkie wnio­
ski większość sanacyjna odrzuciła.

Pos. Bogdami (BB) referował wniosek 
Stronnictwa Ludowego

w sprawie nadużywania raportów po­
licyjnych i joddziaływania na tok spraw 
sądowych w celu niedopuszczenia Idio 

wyświetlenia sprawy Brześcia.
Wniosek domagał się pociągnięcia do 

Odpowiedzialności tych organów, władz 
administracyjnych i policyjnych, które ra­
portami wprowadziły w błąd Sąd! Najwyż­
szy i fwpłynęły na przeniesienie głośnego 
procesu red. „Gazety Bydgoski ej “ z Byd­
goszczy do Torunia. (

Pos. Krysa (Str. Lud.) stwierdził, że 
w Bydgoszczy nie było żadnego zajścia, 
któreby usprawiedliwiało raport policyjny, 
mówiący o podnieconym nastroju ludności, 
a stan podniecenia niczem odmierzyć się 
nie da. Chodziło nie o nielbezpieczieństwo 
demonstracji, ale o to, by sprawa nie była 
sądzona przez sędziego Tomaszewskiego, 
który postanowił dopuścić do przesłucha­
nia więźniów brzeskich.

Pos. Nowodworski (KI. Nar.) mówi: 
Gdy swego czasu uzasadniałem wniosek 
Klubu Narodowego w sprawie brzeskiej, 
z ław BB padały wciąż okrzyki: Gdzie do­
wody ? Odpowiadałem wówczas: Będą 
przedłożone w sądzie.

Gdy jednak sąd w Bydgoszczy zade­
cydował przeprowadzenie dowodu prawdy 
na podstawie zeznań b. więźniów brze­
skich, zjawiły się natychmiast raporty po­
licji, starosty, wojewody i (cała sprawa zo­
stała przeniesiona do sądu w Toruniu.

Stwierdzić muszę, że przepis o prze­
niesieniu sprawy z sądu właściwego do 
innego może być stosowany tylko w wy­
padkach wyjątkowych, gdyż Konstytucja 
zapewnia każdemu obywatelowi jego sąd 
właściwy.

Nie łudzę się co do przyszłościo ma-

japońskich do Charbina koleją wschodnio- 
chińską. Z Czang Czun donoszą, że ja ­
pończycy postanowili objąć na jakiś czas 
kontrolę nad odcinkiem południowym ko­
lei wschodnio-chińskiej, przeciwko czemu 
wystąpiły czynniki zarówno sowieckie, jak 
i chińskie. Jak donoszą z Charbina 3.000 
sowieckich urzędników kolejowych dostar­
czyło broni komendantowi ehińskiemuTing 
Czao.

wianego wniosku, podkreślam jednak, że 
odrzucenie go będzie (

złamaniem Konstytucji.!
Pos. Bogdami (BB) w odpowiedzi na 

zarzuty oświadczył:
Organy administracyjne słusznie oba­

wiały się demonstracji, które mogły się 
skończyć krwawo i nie mogły przyglądać 
się temu bezczynnie. {

Wielka wrzawa i przerywania na le­
wicy.

G łos: Czy pan wie, że sędzia Toma­
szewski chciał przesłuchać jako świadków 
więźniów brzeskich?

W głosowaniu większość sanacyjna 
odrzuciła wtiiosek Stronnictwa Ludowego.

Zkolei poseł Moszyński (BB) refero­
wał wniosek PPS., Str. Lud., NPR. i Ch. D.

o powołanie nadzwyczajnej komisji dla 
zbadania sprawy znęcania się qatil 

więźniami w Brześciu. (
Pos. Moszyński jest naturalnie za od­

rzuceniem wniosku. >
Tow. Pużak stwierdza, że sanacja po­

sługując się argumentami formalnemu, u- 
chyla się od odpowiedzi na pytanie, czy 
fakty podane do wiadomości opinji publi­
cznej, które mi dziś żyje świat polityczny 
nie tylko Polski, miały miejsce, czy też 
Imamy do cz)rnienia z jakąś podstępną 
pilotką... r

Pos. Sanojca: To świat ma się iczem 
zajmować.

Pos. Pużak: Pan mi przypomina ane­
gdotę o której mówił marszałek Piłsudski, 
o tej zabawce, którą nazwał „pierdołką“.

Pan jesteś taką sejmową pierćJolką.
Sejm kilkakrotniei usiłował wprowa­

dzić. dyskusję brzeską na porządek dzien­
ny, przedetoszystkiem co do fazy, która 
nas głównie zajmuje, znęcanie się nad 
więźniami brzeskimi, którzy są członkami 
Sejmu.

Zawsze panowie mieli odpowiedź, że 
droga jest nieiwłaściwa, że właściwą drogą 
jest sąd. Naczelny prokurator Rzplitej ani

200 OSÓB RANNYCH |W- BOMBAJU.
BOMBAJ, 30. 1. (PAT). Przy rozpę­

dzaniu manifestantów przez policję za po­
mocą pałek gumowych dwieście osób od­
niosło rany, a jedna żostała zabita.

*owy gabinet austrjacki.
WIEDEŃ, 30. 1. (PAT). Nowy gabi­

net ukonstytuował się i złożył ślubowa­
nie w ręce prezydenta związkowego Mikla­
sa. Skład nowego gabinetu jest następu­
jący: kanclerz i sprawy zagr. Buresch, 
wicekanclerz i sprawy wewn. Winkler, 
skarb Weidenhofer, oświata Czerniak, są- 
downictwo Schuschmigg, rolniczo Doll- 
fuss, handel Heinl, sprawy wojskowe Vau- 
goin, opieka społeczna Resch.

razu nie skorzystał z prawa wkroczenia, 
dziwiliśmy się temu, albowiem naczelny 
prokurator p. min. Michałowski był w o- 
wym czasie, kiedy zostali (porwani posło­
wie i osadzeni bezprawnie w Brześciu, 
prokuratorem sądu okręgowego, był

właściwym sprawcą tego wyjątkowego 
traktowania obywateli w Polsce.

Przyszła rozprawa brzeska. Byliśmy 
świadkami niepraktykowanego wypadku, 
w którym oskarżeni nie mieli prawa opo­
wiedzieć sądowi wszystkich szczegółów, 
dotyczących ich aresztowania i śledztwa 
pierwiastkowego, a guy oskarżony Dubois 
zgłosił formalne zażalenie na postępowa­
nie władz w Brześciu, do dziś niema żad­
nej odpowiedzi, a prokurator nie wszczął 
dochodzeń.

Argument, ze wniosek nasz sprzeci­
wia się proceduralnym przepisom postępo­
wania sądowego nie wytrzymuje krytyki, 
bo nawet zwykły rzezimieszek może ko­
rzystać z praw oskarżyciela posiłkowego, 
a nie miałby z itych praw korzystać poseł, 
którego działalność polityczną — choćby 
skwaiifikawana przez panów jako zbro­
dnia polityczna, wypływała jednak ź po­
budek ideowych, jak to skreślił wyrok, 
który nie jeist ostateczny, a jest raczej o- 
pinją dwóch sędziów. f

Marsz. Switalski: Za to wyrażenie 
przywołuję pana do porządku.

Tow. Pużak: Ten wyrok stwierdza ich 
itieowość, a panowie korzą się przed tym 
wyrokiem, uważając go za ostateczny. — 
Dajcie możność wyjaśnienia sprawy, aby 
wreszcie świat się dowiedział, Iczy to była 
prawda, czy kłamstwo. Więźniowie brze­
scy z całą sumiennością poddadzą się ka­
rom przewidzianym w kodeksie jeżeli oka­
że się, że rzucili oszczerstwo na admini­
strację, czy zarząd więzienia.

Jeżeli panowie sądzą, że oczekufetny 
tylko sprawiedliwości, mylicie się. — My 
jesteśmy spokojni, że

już bliska przyszłość przyniesie nam

nietylko wyzwolenie od władzy nami 
rządzącej, ale także odlwet. 1

(Wrzawa na ławach BB. Oklaski na 
lewicy).

Pos. Krysa (Str. L*ud.) zwraca uwagę, 
że lepiej jest pociągnąć idb odpowiedzial­
ności kilku lub kilkunastu ludki, niż nara­
zić na szwank dbbrą sławę polską, jeżeli 
ludzie ci robili to bez rozkazu, to dopuścili 
się zbrodni, jeżeli z rozkazu, to ten, kto 
dał rozkaz powinien się przyznać.

Pos. Tempka (Ch. D .): Zgłaszamy 
wniosek i 'wszczynamy dyskusję, by wyzy­
skać każdą sposobność do zaprotestowa­
nia przed całym kulturalnym światem 
przeciw łamaniu prawa i knęicaniu się nad 
(bezbronnymi więźniami. Za katusze, na 
jakie więźniowie byli narażeni, odpowie­
dzialni są nietylko bezpośredni (sprawcy, 
ale również ówczesny naczelny prokurator 
i minister sprawiedliwości.

Mówca oskarża organa nadzoru wię­
ziennego o bicie więźniów, głodzenie, 
straszenie rozstrzelaniem, zmuszaniem do 
ordynarnych prac, izolacji od rodzin i 
obrońców1 i t. ti.

Po przemówieniu pos.- Terlikowskiego 
BB, sanacja postawiła wniosek o przerwa­
nie dyskusji, co wywołało olbrzymią wrza­
wę, gdyż mówić miało jeszcze kilku po­
słów, m. in. pos. Winiarski z KI. Nar. 
Wśzedł on na trybunę i oświadczył się 
przeciw wnioskowi o przerwanie dyskusji.

Zbyt to poważna sprawa — mówił — 
i zbyt ciążąca na dobrem imieniu Polski, 
aby w sposób lekkomyślny można ją za­
łatwić i ucinać dyskusję. Musi 'być usta­
lona kwestja odpowiedzialności za szereg 
spraw, a mianowicie: Sposób uwięzienia, 
regulamin wojskowy i sprawa traktowania 
więźniów.

W szeregu wypadków próbowano 
zmusić władze do tego, by z urzędu wkra­
czały. W tej sprawie nie chodzi o to, co 
działo się w Brześciu, to wiemy wszyscy, 
chodźi o honor armji polskiej. (Wielka 
wrzawa). '

Wniosek formalny został odrzucony, 
poczem w głosowaniu odrzucono wniosek 
większością sanacyjną, podobnie jak wnio­
sek PPS o uchylenie nowego regulaminu 
więziennego.

Następne posiedzenie odbędzie się 
prawdopodobnie 4 lutego i ha niern roz­
poczną się już debaty budżetowe.

M T  n o w o ś ć !
UPTON SINCLAIR:

S T O L IC A
Cena Zł. 1 0 —

Do nabycia w KSIĘGARNI LUDOWE. 
LWÓW, UL. SZAJNOCHY L. 2.
Na prowincję wysyłamy bez doliczenia porta..

K O PERftiK  — D z iś  p r e n f je r a .  — MARYSIEŃKA. — Najnowszy rewelacyjny film dźwiękowy 
wytwórni „Paramount" produkcji 1932. Szczyt pomysłowości, techniki, reżyserji i gry. Arcydzieło o nie­
trwałe m na- n  JB Z \  * W rolach głównych CL1VE BROOK oraz MIRJAM
pięciu p. t. (ita a fi a  B ■■■ HOPKINS. Film ten przewyższył najśmielsze ocze­
kiwania znawców i został uznany za szczytowe dzieło współczesnej kmematografji.

Brześć znowu w Sejmie

Przeciwko Grypie
przeziębieniu, influencji i bólom reumatycnym działają tabletki 
Togal szybko i pewnie. Po zażyciu To gal u w stadjum początko- 
wem znikają natychmiast chorobliwe objawy! Zupełnie nieszko­
dliwe. Tysiące lekarzy potwierdza skuteczność działania Togalu.

Do nabycia we wszystkich aptekach
TOGAL

Slnm i?tó i pni 56 islmiitl
kiego więzienia, Dzieżbę na 2 lata, Len-

ŁÓDŹ, 30. 1. (PAT). Sytuacja w 
strajku tramwajowym nie uległa do wczo­
raj żadnej zmianie. Wczoraj panował zu­
pełny spokój. W Związku Tramwajarzy 
odbywała się zebrania informacyjne iczłon- 
ków. Wciągu dnia wczorajszego nie po­
dejmowano żadnych pertraktacyj ani z in­
spektorem pracy ani z dyrekcją. Dyrek­
cja kolei elektrycznej w Łodzi wystoso­
wała do wszystkich pracowników pismo 
z wezwaniem do zgłaszania się do pracy 
przed 5 lutego, względnie oddania ko­
żuchów, torb oraz ekwipunku. |W (ciągu 
dnia wczorajszego dyrekcja poczyniła przy 
gotowania dó uruchomienia tramwajów i 
dziś ukazały się piewsze1 (wozy.

Obsługę wagonów, które wyruszyły 
Gzisiaj na miasto, stanowią kontrolerzy o- 
raz nowo zaangażowani pracownicy.

ŁÓDŹ, 30. 1. (tel. włt). Wśród nowo 
przyjętych konduktorów ośmiu posiada 
Wykształcenie średnie. W okolicach re­
miz ustawiono posterunki policyjne. Komi­
sja strajkowa zwróciła się do władz, aby 
uniemożliwiono wyjazd tramwajów na mia 
sto, gdyż może to doprowadzić do smu­
tnych następstw. f
, Ponieważ kontrolerzy tramwajów zgło

sili się do pracy, związek zawodowy na­
piętnował ich jako łamistrajków.

Nastrój w mieście jest niepewny. Nikt 
nie jeździ tramwajami, gdyż istnieje oba­
wa ewentualnych awantur. >

Celem poparcia tramwajarzy prokla­
mowany został strajk jednodniowy przez 
Urzędników Magistratu, Elektrowni, Ga­
zowni, Kasy chorych! i (niektórych fabryk. 
Za strajkiem wypowiedzieli się również

W procesie* kasacyjnym prokurenta 
Banku Wzajemnego Kredytu dra Kolni- 
ka i [A. Kurzera ogłoszony został dzisiaj 
w południe wyrok uznający dra Kolnika 
winnym zbrodni oszustwa do wysokości 
336 tys. dolarów na szkodę Banku Gosp. 
Kraj. oraz zbrodni lekkomyślnej krydy, 
za co został skazany na trzy lata cięż­
kiego więzienia z zastosowaniem amnestji, 
mocą której jedha trzecia część kary zo­
stała mu darowana. Natomiast nie wli­
czono mu do tej kary aresztu śledczego.

WARSZAWA, 29 stycznia (tel. wł.). 
W Płocku zakończył się proces 56 o- 
skarżonych w związku z rozruchami w 
lipcu ub. r. podczas demonstracji ulicz­
nej bezrobotnjrch, którzy w liczbie 1.000 
domagali się od magistratu i starostwa 
pracy. Podczas tej demonstracji przyszło 
do starcia z policją, w rezultacie którego 
2 osoby zostały zabite a kilka rannych.

Po tygodniowej rozprawie, podczas 
której przesłuchano około 150 świadków, 
skazano Jakubowskiego na 4 lata cięż-

Natomiast dr. Kolnik tak samo jak 
i Kurze r zostali zwolnieni od! zarzutu 
Zbrodni sprzeniewierzenia.

Obrońca zasądzonego Kolnika zgłosił 
apelację.

Nadmienić należy, żte dr. Kolnik jest 
wmiesfzahy w głośną aferę oszukańczą, 
wykrytą po samobójczej śmierci dyr. Ha- 
wrysiewicza. Czeka go zatem jeszcze je­
den proces, który niebawem odbędzie się 
przed tuetjszym sądem.

idziona na 2 i ipół r., Klonowskiego na 
2, Lewickiego na 1 i pół roku. Pozostali 
oskarżeni w liczbie 15-tu skazani zostali 
na 3 do 6 miesięcy więzienia. Resztę sąd 
uniewinnił.

600 MILJONÓW FRANKÓW DLA CZE­
CHOSŁOWACJI.

PARYŻ, 30. 1. (PAT). Minister finan­
sów złożył w Izbie deputowanych projekt, 
upoważniający skarb do wypłacenia Cze­
chosłowacji pożyczki 600,000.000 franków.

ZAMKNIĘCIE UNIWERSYTETU WIE­
DEŃSKIEGO.

WIEDEŃ, 30. 1. (PAT). Z powodu 
wczorajszych ekscesów na uniwersytecie 
wiedeńskim senat akademicki postanowił 
zarządzić zamknięcie uniwersytetu aż do 
odwołania. W odezwie wystosowanej db 
studentów rektor stanowczo potępia wy­
stąpienia i (grozi winnym relegacją. — Jak 
donosi „N. Fr. Presse“  policja wiedeńska 
jest zdecydowana nietolcrować dłużej eks­
cesów wewnątrz gmachu uniwersytetu i 
gotowa jest w razie1 potrzeby działać rów­
nież i na terenie akademickim.

jedwabnicy i pracownicy trykotarń.

Kolnik skazany na 3 lata więzienia.
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Z J A Z D  T .  U .  R - a .
iWi dniach 1, 2 i 3 lutego odbędzie 

się w Lodzi, w tym wielkim polskim śro­
dowisku robotniczym, Zjazd Delegatów 
wielkiej już dziś organizacji robotniczej 
Towarzystwa Uniwersytetu Robotniczego. 
Mimo ciężkich warunków ekonomicznych, 
w jakich żyje w ostatnich latach klasa 
robotnicza, mimo niesprzyjających stosun­
ków politycznych, w jakich pracować musi 
polska myśl robotnicza na wszystkich jej 
placówkach, w ogniu prowadzonej walki 
kształtują się charaktery bojowników 
wielkiej Ideji Socjalistycznej, pogłębia się 
jej zasiąg, rosną jej szeregi.

Jako przejaw' tej nieustępliwości, za­
hartowania i entuzjazmu była już sama 
zapowiedź Zjazdu T. U. R-a. Zewsząd, z 
całego kraju, mimo, zdawałoby się nie 
dających się pokonać trudności, napływają 
zgłoszenia ze wszystkich oddziałów; A 
tych oddziałów, rozsianych po całym kra­
ju jest 220.

To wielkie zainteresowanie Zjazdem 
dowodzi, ja,ką wagę przywiązuje się w 
szeregach robotniczych do pracy 'kultu­
ralno - oświatowej, że w tych czasach 
właśnie ten dział, mimo szalonych prze­
szkód i (trudności, rozwija stale swą dzia­
łalność i fwyszkolił wielki zastęp pełnych 
entuzjazmu pracowników. f

Na nadchodzącym Zjeździć Zarząd 
Główny przedłoży sprawozdanie z dzia­
łalności całej organizacji za ubiegłe awa 
lata, z którego okazuje się, że mimo 
skromności środków, okres ten wypełnio­
no bogatą treścią. Wielka działalność od­
czytowa, liczne kursa ogólno - kształcą­
ce i spelcjalne, wycieczki krajoznawcze, 
organizowanie ruchu teatralnego, orkiestr, 
chórów, bibljoteki stałe i wędrowne itd.

Rozwój Organizacji Młodzieży T. U. 
R-a, która posiada 85 kójł i przeszło 6.000 
członków, gdzie wre praca oświatowo- 
wychowawcza, a liczne zloty, wycieczki 
Turowców, akademije1 i „Dnie młodzieży" 
są zewnętrznym przejawem jej bogatej 
działalności.

Wreszcie współdziałanie T. U. R-a z 
„Czerwonem Harcerstwem", „Robotni- 
czem Tow. Przyjaciół Dzieci", Związkiem 
Robonticzych Stów. Sportowych, oto sze­
roki zakres zainteresowania tej organiza-

Z Iris ustom
Suma długów międzynarodowych.
„Agenee Economiąue eł Financierje" 

podaje, że według przybliżonych obliczeń 
ogólna suma długów międzynarodowych, 
politycznych i 'handlowych wynosi 50 mi- 
łjardów dolarów. Obsługa tej pożyczki jest 
poważną groźbą dla całości walut.

Nowe pełnomocnictwa aila rządu.
Jak słychać, rząd zamierza wystąpić 

c udzielenie mu pełnomocnictw, dotyczą­
cych specjalnie przemysłu naftowego. Od­
powiednia ustawa będzie wzorowana ha 
obowiązującej już ustawie o uregulowaniu 
obrotu węglem. f

Targi Katowickie, f
W czasie od 14 maja do 5 czerwca 

1Q32 r. odbędą się Trzecie Targi Kato­
wickie w Katowicach na terenach wysta­
wowych przy parku Kościuszki.

Propaganda konsumeji cukru.
Komisja propagandy konsumeji cukru 

ogłosiła za pośrednictwem Towarzystwa 
Sztuk Pięknych w Warszawie konkurs na 
afisz propagandowy, mający na icelu pro­
pagandę zwiększenia konsumeji cukru w1 
szerokich warstwach ludiności polskiej. Za 
najlepsze prace przewidzianych jest 6 na­
gród: 1-sza — 1.200 zł., 2-ga — 750 zł., 
3-cia — 500 zł., 4-ta, 5-4a i 6-ta po 250 
złotych.

Obniżcie cenę cukru na rynku krajo­
wym, a będzie to lepszą reklamą i 'pro­
pagandą niż wszystkie, najbardziej arty­
styczne afisze!

Eksport — mimo deficytu.
Mimo, że od1 5 miesięcy eksport be­

konów daje objektywne straty, które, li­
cząc według zestawień Polskiego Związ­
ku Bekonowego, wynosiły np. w grudniu 
ub. r. 40 zł. na 100 kg. bekonu, ekspor­
terzy wywożą nadal te1 same niemal ilości, 
nie chcąc przede wszy stkiem stracić odbior­
cy angielskiego, który pracuje tylko ze 
stałymi dóstawcami. W kołach eksporte­
rów' przewiduje się, że de koniunkturalne 
ceny na rynku angielskim trwać będą do 
końca marca. W kwietniu poziom cen wi­
nien dojść do poziomu kosztów, potem na 
lato ceny wzmocnią się jeszcze.

cji w kierunku mobilizowania młodych dla 
przyszłości Socjalizmu w Polsce.

Obok spraw organizacyjnych treścią 
obrad obecnego Zjazdu będzie głównie 
zagadnienie wychowania socjalistycznego, 
sprawa kształcenia pracowników oświato­
wych i szkolenie tych, którzy mają wy­
pełniać szeregi organizacyjne wiciktego, 
nowoczesnego klasowego ruchu robotni­
czego.

Oczekujemy od tego Zjazdu, że bę­
dzie ważnym etapem w życiu oświatowej 
i wychowawczej pracy Towarzystwa Uni­
wersytetu Robotniczego, że przyczyni się 
cło spotęgowania pracy, która Sztandary 
Ideji Socjalistycznej utrwali w życiu pol­
skiej klasy pracującej. ?

Życzymy też Zjazdowi jak najbar­
dziej pomyślnych i (owocnych obrad.

PRZY BÓLACH LUB ZAWROTACH GŁO­
WY, SZUMIE W USZACH, bezsenności, złem 
samopoczuciu pobudzeniu! należy „natychmiast 
zastosować wypróbowany ,przy tych dolegliwo­
ściach środek — wodę gorzką „Franciszka - 
Józefa", żądać w aptekach l drogeriach.

ZAMIAST TRZECH MILJONÓW — 
400.000 ZŁ.

Jedno z fpis,m donosi, że olbrzymi ma­
jątek obszaru 10.000 ha, własności nieja­
kiego Krakowa - Lubań, na Wileńszczy­
źnie, został sprzedany na licytacji za su­
mę 400.000 złotych. Wartość tego ma­
jątku przekraczała 3 mil jony złotych.

Jak ma wyglądać państwo faszystów niem
BERLIN. W tych dniach jeden z przy­

wódców narodowych socjalistów niemiec­
kich w Kassel, Elsner von Gron o w na 
publicznem zgromadzeniu tamże przedsta­
wił publiczności obraz upragnionej „trze­
ciej Rzeszy", która zwiastowana będzie 
fludności niemieckiej w chwili, gdy ha- 
ckenkreuzlerzy obejmą rządy. Mówca po­

ruszył rówiniież kwestję wyborów prezy­
denta i powiedział, że ż wyborów tych 
na czoło państwa musi wyjść człowiek, 
który w najkrótszym czasie uskuteczni 
„trzecią Rzeszę". Wszyscy politycy, któ­
rzy w ostatnich latach kierowali polityką 
niemiecką, pociągnięci zostaną do odpo­
wiedzialności sądowej. „Kto świadomie wy

W ie s z

MAMUSIU!

odkąd dajesz mi tego Skotta, 
jestem najsilniejszy w klasie.

EMULSJA SCOTTA
znakomita odżywka witaminowa dla dzieci.

Wzmacnia i rozwija organizm dziecka i chroni go 
przed krzywicą (angielską chorobą) i chorobami za- 
kaźnemi, jak: koklusz, dyfteryt, szkarlatyna, grypa itp. 
Lecz żądajcie tylko oryginalnej E mu l s j i  S c o t t a ,  

naśladownictwa bowiem są małowartościowe.

Reumatyzm znikł - jakgdyby stał się cud!
Reumatyzm, podagra l pokrewne niedomaga- i na Togal l po zażyciu pierwszej rurki, stał 
„.o 5oL- 71 rvP7VP7vnp n*.crm- .sio cud1: bóle zunełnie znikły i  mogę znowunia mają, jak wiadomo, za przyczynę nsgro 
madzanie się kwasu moczowego w organizmie 
ludzkim. Kwas moczowy zaś stanowią ostre, 
jak igiełki drobne kryształy, które sadowiąc 
się w mięśniach lub innych częściach ciała, wy­
wołują częstokroć już przy najmniejszym ru­
chu straszliwe bale. Szczególnie w stawach 
mogą te ostre kryształy wywołać niebezpieczne 
zaburzenia, czyniąc z chorego nieszczęśliwego 
kalekę, który dręczony uporczyweml bólami sto ­
pniowo traci władzę w członkach. Również p. 
A. Szpet. blacharz we Lwowie, ul. Piłsudskiego 
14. cierpiał od szeregu lat na ciężki reuma­
tyzm. „Byłem już klika razy Iw Lubieniu* pisze 
on nam m. ln. ..i oprócz tego leczyłem się 
wszelkiemi możilwemi środkami, nie wyłą-zając 
bolesnych zastrzyków — lecz nie pomagało to 
wiele, a ostatnio z osłabienia niezdolny już by­
łem do pracy. Wówczas zwrócono ml uwagę

się cud1; bóle zupełnie znikły i  mogę 
pracować1*. Podobnie świadczy wiele tysięcy 
cierpiących, którzy jwzyjmowall tabletki Togal 
przy reumatyzmie, jiodagrze rwaniu w  stawach 
łamaniu w kościach, bólach nerwowych i 
głowy, grypie, przeziębieniach i pokrewnych 
cierpieniach. Nieszkodliwe dla serca, żołądka i 
innych organów. Togal nietylko uśmierza bóle 
lecz zwalcza w zarodku te niedomagania, po­
wstrzymując nagromadzanie się kwasu moczo­
wego. Dlatego też nawet w chronicznych przy­
padkach. gdy inne środki zawiodły, osiągnięto 
przy pomocy Togalu nadspodziewanie pomyślne 
rezultaty.) Jeśli ponadto tysiące lekarzy Togal 
zaleca, to przecież z zaufaniem każdy zakupić 
go może. W e wszystkich aptekach. Spróbujcie 
więc sami dziś jeszcze, lecz żądajcie we włas­
nym interesie tylko Toga! — niema nic lepszego!

stąpi przeciwko nowym władzom, karany 
będzie śmiercią. Ojciec sześciorga dzieci 
w trzeciej Rzeszy będzie szanowany, pod­
czas gdy ludzie stanu wolnego (nieżona­
ci) nie będą mieli żadnych wpływów. — 
iWszyscy urzędnicy, którzy dotychczas pro 
wacizą księgi gospodarstwa państwowego, 
kostaną zwolnieni, a ich miejsce zajmą 
mężowie zaufania partji, ale nie ci, którzy 
Wybili się krzykiem, lecz ici, którzy do 
wpływów doszli drogą usilnej pracy i o<- 
fiarności".

Dalej w mowie swej Elsner von Gro- 
now zaznaczył, że moc prezydenta będzie 
ograniczona. Prezydent Rzeszy podlegać 
będzie według planu hackenkreuzlerów, 
pewnego rodzaju senatowi, składającemu 
się z 20 członków. Po proklamacji „trze­
ciej Rzeszy" natychmiast utworzone zo­
stanie wojsko narodowe. Na czele armji 
stanie marszałek Rzeszy. W wojsku słu­
żyć będą tylko ci Niemcy, którzy zgłoszą 
się jako ochotnicy, bowiem hackenkreuz- 
Jerzy chcą obywatelom przyznać prawo 
służenia w wojsku a (nie zaprowadzać o- 
bowiązek służby wojskowej. Legalne będą 
tylko wyznania chrześcijańskie. Co stanie 
się z Żydami, mówca Inie powiedział. Znie­
sione zostanie prawo rzymskie, nazywane 

i również prawem rzymsko - żyaowskiem.
* Zniesiona zostanie dalej waluta złota a 

na jej miejsce ustanowiona zostanie wa­
luta oparta na wydajności pracy. Dowóz 
i wywóz uregulowany zostanie tak, że 
znacznie zaostrzone zostanie ustawodaw­
stwo celne, przyczem z góry naznacza 
się, że bilans roczny wykazywać ma akty- 
vvę w wysokości 3 miliardów marek, aby 
z nadwyżki tej mogły być spłacone długi 
zagraniczne Niemiec. Pod tern myślane 
są oczywiście długi prywatne, a nie re­
paracje.

Buńczucznego tego przemówienia nie 
należy brać tragicznie. Mowa Elsnera v. 
Gronowa ma przecież jeden rys charak­
terystyczny. Wygląda bowiem, jakoby skie 
rowana była przeciwko Hittlerowi. któ­
rego przeciwnicy w ostatnim czasie wy­
suwają się na pierwszy plan. Mówiąc o 
ludziach, którzy wybili się krzykiem, miał 
on na myśli zapewne Hittlera a jeśli po­
wiedział, że szanowani będą ojcowie sze­
ściorga dzieci, teł i w tern dopatrywać 
się należy wystąpienia przeciwko Hittle­
rowi, który aczkolwiek nie jest młody, 
przecież dotychczas jest stanu wolnego, 
tak, że w „trzeciej Rzeszy" nie moż& od­
grywać roli, chyba, żeby się na gwałt 
ożenił i intenżywnie przyczyniał do po­
mnażania rodu niemieckiego.

Krwawa tragedja miłosna.
PARYŻ, 30. 1. (PAT). Ubiegłej no­

cy w kolonji polskiej w Jamy w okręgu 
Merthe i Moselle rozegrał się krwawy 
c.ramat na tle zawiedzionej miłości. Oko­
liczności są następujące: Na jednej z ulic 
osiedla robotniczego mieszkali małżonko­
wie Górscy, Polacy. Od kilku miesięcy 
zamieszkiwał wraz z nimi w charakterze 
współlokatora niejaki Tomasz Paź, lat 31, 
górnik, przebywający w Jarny od 6 lat. 
Paź pozostawał oddawna w bliższych sto­
sunkach z Górską. Krążyły nawet wieści, 
że był ojcem trzyletniego synka Górskiej. 
Przed kilku dniami Paź zaproponował 
Górskiej, aby wraz z nim wróciła do Pol­

ski, czemu Górska kategorycznie^ odmó­
wiła. Rozgoryczony odmową Paź posta­
nowił się zemścić i Wdarłszy się w nocy 
dc mieszkania Górskich, strzelił z rewol­
weru do śpiącego Górskiego, po-czem 
zwróciwszy się do Górskiej, zadał jej do­
tkliwe ciosy w twarz i ręicc brzytwą, po- 
czem strzelił do niej. Wreszcie w oczach 
przerażonego dziecka strzelił do siebie1. 
Paź. choiciaż ranny, uciekł do pobliskiego 
lasu. Natychmiast zorganizowano pościg 
za zbrodniarzem, a ofiary krwawego zaj­
ścia przewieziono do szpitala. Po dłuż­
szych poszukiwaniach Pazia aresztowano 
w jednym z szynków.

Do wypraw ślubnych najtaniej piękne 
KOŁDRY, MATERACE KOCE wełniane. PODU­
SZKI, PRZEŚCIERADŁA, POSZEWKI poleca 
znany Magazyn W. IŻYGKIBGO. Lwów, KO- 
PERNIKA 3. 560

AMERYKA POBIŁA JESZCZE 
JEDEN REKORD.

W dziedzinie wynalazków radiotech­
nicznych Ameryka pobiła rekord świato­
wy. Do dnia dzisiejszego wydano przeszło 
2.200 patentów na różne ulepszenia w apa­
ratach, ilość zgłoszeń do patentów wynosi 
dziennie 50. Większość Wynalazków i u- 
lepszcń, jak się okazuje, jest dziełem nie 
specjalistów lecz radjoamatorów.

ANMUSY SPECJALNE 792
WĘDLINY

W IEPRZOW E
W n o w o  o tw o r z o n y m  s k l e p i e  detalicznym 
przy ul. Sobieskiego 2 (róg pl. Marjackiego)

POMNIK ZWIERZĄT.
Londyńskie Towarzystwo opieki nad 

zwierzętami zamierza wystawić w Hyde 
Parku (czytaj Hajd Parku) pomnik ku 
ppamięci zwierząt, które zginęły podczas 
wojny; ma on przedstawiać konia i psa, 
ciężko rannych podczas bitwy. Towarzy­
stwo fundusz już ma i z rozpoczęciem 
pracy czeka tylko na zezwolenie władz.
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Udaremnione porwanie
byłego czekisty.

Niedawno na rozkaz władz rumuń­
skich aresztowano w porcie Konstanca 
szereg członków sowieckiego O. P. U., 
ukrywających się na okręcie greckim „He­
lena Philomena".

Podobno mieli oni za Zadanie porwa­
nie m. in. zwolenników caratu — b. po­
sła rosyjskiego (przed wojną) w Buka­
reszcie Stanisława Koziełt - Poklewskie- 
go i pisarza antysowieckiego Aratanowa, 
który przezwać się miał Agabeków.

Ten Aratunów - Agabeków wedle 
twierdzenia pism przez lat dziesięć wier­
nie służył Sowietom, organizując w Azji 
MniejsZej jaczejlki O. P. U. Poprzetilni- 
kiem jego był Blumkin, mordterca hr. 
Marbacha, ambasadora niemieckiego w 
Moskwie. Ów Blumkin, jako sojusznik 
Trockiego został niedbwno rozstrzelany.

Agabeków występował w Turcji w 
roli kupca perskiego, a zmienił owe prze­
konania i jsiał się (zawziętym wrogiem so­
wietów pod1 wpływem swojej sekretarki, 
młodej Angielki, która później została je­
go żoną.

Ten Agabeków uskarża się teraz, że 
bolszewicy z zemsty, że ogłasza o nich 
artykuły w pismach paryskich, wciąż u- 
rządi/ają na niego zasadlzM i źfei musi ucie­
kać przed1 nimi, chroniąc się to w Berli­
nie, to w Brukseli, to znowu, jak osta­
tnio, w Bukareszcie.

Wśród' agentów sowieckich, którzy 
mają za zadanie porywanie „niepożąda­
nych" osób1, bardzo czynną rolę odgrywa 
„szara titima", kobieta piękna, ubrana za­
wsze w suknię ciemno - szarą, która już 
przed dwoma laty w Paryżu zastawiała 
sidła na Agabekowa. Obecnie zjawiła się 
ona w jego mieszkaniu w Bukareszcie i 
przyniosła mu „sensacyjną" wiadomość, 
że na pokładzie parowca „Helena Philo­
mena" znajduje się jego krewny, obłoż­
nie chory, który chce mu koniecznie za­
komunikować ważne sprawy.

Agabeków zorientował się, że „szara 
dama" chce na niego zastawić pułapkę 
i tilał znać policji. Skutkiem jego donie­
sienia właśnie, jak twierdzi p. A., nastą­
piła rewizja na statku, aresztowania itd.

Wśród aresztowanych znaleziono rów­
nież „szarą damę", głęboko ukrytą pod 
pokładem, która jednak milczy uparcie w 
śledztwie. ' f

Pomiędzy uwięzionymi znajduje się 
Francuz Lecocą, który, będąc w Paryżu, 
udawał gorliwego stronnika białej emigra­
cji rosyjskiej. \ . j ,• , , , j

Agabeków miał oświadczyć wobec

Hygjena opalanych pokoji.
Wielu ludzi nie czuje się dobrze w. 

ogrzanym pokoju; doznają om dreszczów 
w temperaturze, którą uznaliby w (ecie 
za nie do zniesienia. To uczucie dreszczów, 
może mieć rozmaite powody: fałszywe pa­
lenie w piecu, złe powietrze, brak wilgocią 
no i oczywiście stany chorobowe. Tempe­
ratura w pokoju nie powinna być nigdy 
wyższą już 14—15 stopni Reaumura, gdyż 
przy takiej temperaturze człowiek zdrowy 
najlepiej się czuje. Niezbędnie konieczne 
jest' częste wietrzenie opalanych pokoji. 
Nie trzeba myśleć, że przez to pokój się 
wyziębi: złe, zużyte powietrze znacznie wol 
niej się ogrzewa niż świeże, czyste 1 chło­
dnę, — niestety, jakże często ludzie miesz­
kają w mieszkaniach jednoizbowych o za­
klejonych futrynach okiennych, gdzie świe­
że powietrze ma zupełnie wstęp „zamknię 
ty i wzbroniony". Świeże powietrze przy­
nosi również znaczniejszą ilość wilgoci, któ 
ra jest niezbędną dla zdrowia. Suche po­
wietrze zabiera ciału zbyt wiele wilgocią 
ochładza więc skórę i przez to właśnie po- 
Avstaje niemiłe uczucie dreszczów7. Dlatego 
w pokoju powinnoby się mieć zarówno 
termometr jalq i (przyrząd do mierzenia wil­
goci tak zwany hygrometr. ; ; ; i

’ Zdrowe powietrze powinno zawierać 
60 do 70 stopni wilgoci. W razie potrzeby 
należy postawić w pokoju wodę, by pa­
rowała. Opalane biura w urzędach mają 
z reguły za suche powietrze tak, że nię 
można się dziwić, iż urzędnicy wpadają 
w choroby i uważają ciepłotę w biurze 
za niewystarczającą, podczas gdy przyby­
wająca publiczność omal nie ginie z go­
rąca. Wedle lekarzy najbardziej niezdrowe 
jest ogrzewanie kaloryferami, które w za­
sadzie dostarczają za suchego ciepła. — 
Należy ie sztucznie zwilgotnić w jakikol­
wiek bądź sposób n. p. przez ustawianie 
na rurach kaloryferów rynienki napełnio­
nej wodą, która stosunkowo dość szybko 
paruje i wypełnia pokój wilgocią.

szefa policji rumuńskiej, że już podczas 
pobytu w Paryżu znajdówał się pod ści­
słym nadizorem agentów sowieckich i że 
kilkakrotnie usiłowano go porwać, ale za­
wsze jakoś udiawało mu Się ujść czujno­
ści nieproszonych opiekunów'. Skonfron­
towany z kapitanem Lecocą, poznał go 
natychmiast i fedpewhił, że Lecocą był je­
dnym z organizatorów napadu na jene­
rała Kutiepowa. Lecocą był właścicielem 
hoteliku w Paryżu, gtiizie spotykali się 
emigranci rosyjsjay, i białoruscy. By Wał tam 
również jenerał Kutiepow.

Śledztwo trwa, ale czy icoś wyśledzi 
w tej zagmatwanej sprawie ?

Przed kilkoma dniami doniosły ga­
zety rumuńskie1, że dwoje młodych dziew 
pząft i )czterećh chłopców żydowskich przy 
próbie przejścia Dniestru na stronę ro­
syjską zabitych zostało przez straż gra­
niczną rumuńską. Oficjalny komunikat ru­
muński głosił, że 6 (zabitych — to komu­
niści i przemytnicy. Dziś już z całą pew­
nością stwierdzić można, że i to „uspra­
wiedliwienie" się rumuńskiego rządu jest 
nieprawdziwe, że w danym wypadku ma 
się do czynienia ze zwyczajnym mordem.

Oto co opowiada korespondent wie­
deńskiej „Arbeiter Zeitung":

„Stan wyjątkowy zaciążył nad ru- 
muńskiem miasteczkiem granicznym So­

roka. Ulice zupełnie wymarłe; nikomu w 
godzinach wieczornych nie wolno opuścić 
mieszkania. Domy położone nad Dnie­
strem stosownie do rozkazu władz woj­
skowych pogrążone w ciemności; rumuń­
skie władze węszą na każdym kroku 
„szpiegów" rosyjskich.

Niedaleko Dniestru w małym dom ku 
mieszka Jon Midalasz. Od dłuższego cza­
su straż graniczna roztacza nad nim swą. 
opiekę: jest on podejrzany o ułatwianie 
przejścia przez granicę. Pewnej nocy ze­
brało się u niego 6 młodych ludzi, czte­
rech chłopcówf i {dwoje dziewcząt. Wszyscy 
oni to bezrobotni; pragną przedostać się 
do Rosji, by tam znaleźć pracę.

Mi bajasz uspokaja młodych ludzi i 
wyjaśnia, że sierżant straży granicznej za­
dowolił się 4 tysiącami leji. Rodzice mło­
dych uciekinierów o niczem nie wiedzą; 
ci zaś wręczają listy żonie Mihalasza dla. 
swych rodżin.

Godzina 11. Gromadka zdąża w zde­
nerwowaniu do miejsca umówionego z 
sierżantem straży. Zaledwie zbliżyli się do 
granicy, otacza ich 15 uzbrojonych straż­
ników z sierżantem na czele. Pada rozkaz: 
„Na ziemię!" Nikt nie myśli o ucieczce•;

do leżących na ziemi strzelają żoł­
nierze.

Ofiarą salwy pada Mihalasz, dwóch chłop­
ców i obydwie dziewczęta. Ciała ich po­
dziurawione są jak sito. Dwóch chłopców 
Tiszinowszi i Piposz ciężko ranni. Z za­
dowoleniem opuszcza miejsce mordu straż 
— jdtócz 4.000 leji czeka ich premja.

Dwie godziny później zjawia się ko­
misja śledcza. W międzyczasie umiera Pi­
posz, Tiszinowszi żył jeszcze 16 godzin i 
złożył wyczerpujące zeznanie wobec pro­
kuratora.

Nazajutrz 10 tysięczny tłum odprowa­
dził pomordowanych na wieczny spoczy­
nek. Na znak protestu zamarła praca w 
tym dniu w Soroka".

Oto, jak wyglądają rządy rumuńskiej 
policji i soltiateski. Otacza ich zupełna 
bezkarność, kto wie, może mordercy o- 
prócz pensji dostaną jeszcze odznaczenia.

Pięść ministra.
„Czeske Slovo" podaje następującą, 

anegtibtę, która ma tę zaletę, że jest praw­
dziwa : {

Niedlawino temu na radzie ministerial­
nej rządu czechosłowackiego przyzsło pod­
czas debaty do scysji między ministrem 
opieki społecznej dr. Czechem, który od­
znacza się nie tylko potężną budową ciała, 
ale i wielkim temperamentem.

Dyskusja stała się bardżo gorąca; 
wreszcie tir. Czech, nie mogąc powstrzy­
mać swego uniesienia, uderzył silnie swą 
wielką pięścią w stół. Nastała konsterna­
cja — naraz wśród ogólnej ciszy podniósł 
się minister spraw wewnętrznych, idr. Sla- 
vik, zbliżył się do dr. Czecha i ogląd­
nąwszy fachowo jego pięść, rzekł:

— Panie kolego, posiadając taką pięść*, 
musi się pan postarać o pozwolenie ra  no­
szenie broni.

ETTIRIGERfl -RHINOSAN-
(M. S. IW. No rej. 924) 

(dopuszczalne w ordynacji Kasy chorych,

ususzybkonie K A TA R  N O S A
oraz nadmierną wydzielinę śluzu 

238 sprawiają ulgę w oddechaniu. 
Wytwórnia: Apteka Mr. M. Ettingera

wre Lwowie. Do nabycia we wszystkich aptekaest

Strzelał jak do zwierzyny.
ZŁOCZÓW, 30. 1. (PAT). Mikołaj 

Jabłoński, gajowy lasów p. Baworawskie­
go w czasie obchodu leśnego przychwy­
cił na kradzieży drzewa z lasu Juljana 
Jakimowa, lat 20. Jakimów w czasie u- 
cieczki postrzelony został przez gajowe­
go ładtinkiem śrutu w obie nogi. Rannego 
odwieziono do szpitala w Złoczowie.

Do rodziców!
Robotnicze Towarzystwo Przyjaciół 

Dzieci prowadzi w lokalu partyjnym przy 
ul. Rutowskiego 1. 23 II. p. bezpłatną po­
radnię w której lekarka poucza jak należy 
zwalczać u dzieci lenistwo, nerwowość, 
złość, dokuczliwość, opieszałość i ttjym {po­
dobne wady.

Dzieci zgłoszone przesłuchuje się naj­
pierw. Tak ordynacja jako też zapisy odby­
wają się każdego wtorku o godz. 18-tej.

Briand i Laval.

Na zdjęciu Briand i Laval w wielkim salonie ministerstwa spraw zagranicznych w Paryżu 
w chwilę po zdaniu urzędowania Laralcwi przez Br landa.

r

Ł O Z O
m etalow e, m osiężne, 
niklow e, d z i e c i n n e ,  
s ł u ż b o w e  i t. p.

po cenach bajecznie niskich począwszy od zł. 21*—, 45*— za łóżko 
metalowe, lakierowane z siatką sprężynową kanadyjską z gwarancją 

za trwałość 15 łat i dłuższa.
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Prawem mocniejszego.
Japonia, wykorzystując ogromny kry­

zys gospodarczy, jaki wstrząsa państwami 
europejskicmi i bardzo silnie odczuwać się 
daje w Stanach Zjednoczonych, usadawia 
się na stałe w Mandżurji, którą opanowała 
prawem silniejszego mimo istnienia Ligi 
Narodów, a raczej Ligi rządów, nie ma­
jącej najmniejszej władzy egzekutywnej 
i zmuszonej poprzestawać na papierowych 
rezolucjach.

Imperjalizm japoński uznał, że musi 
zdobyć tak rynki zbytu dla swego prze­
mysłu jak i tereny emigracyjne dla nad­
miaru ludności (60 miljonów na 450.000 
km. kwadr, ziemi). Ujściem tern ma być 
teren — według Japończyków — sporny, 
w zasadzie teren wybitnie chiński, Man­
dżur ja.

W tym celu Japończycy zawojowali 
przed laty politycznie i ekonomicznie Ko- 
reję, która stała się ich rozległą i cenną 
kolon ją, a obecnie jesteśmy świadkami wy­
siłków japońskich, mających na celu u- 
gruntowanic w Chinach swych wpływów, 
od kilku dziesięciu lat starannie i zręcznie 
rozpościeranych. Opanowanie chińskich su­
rowców i rynków zbytu jest dla ekspanzji 
japońskiej zadaniem pierwszorzędnego zna 
czenia. Widzimy, że Chiny starają się 
wszelkie mi siłami wyzwolić z wzrastającej 
z każdym rokiem niewoli ekonomicznej, 
narzuconej im przez Japonję, Auglję i St. 
Zjednoczone. Walka zwraca się najostrzej 
przeciw pobratymcom — Japończykom, 
jktórych słusznie Chińczycy obawiają się 
najwięcej, widząc ich natarczywą celową 
ekspanzię opartą na ogromnych zasobach 
ekonomiczno-finansowych i militarnych.

Hasło — „Azja dla Azjatów“, rzucone 
przez Japończyków a mające im ułatwić, 
a nawet pobić konkurencję państw euro­
pejskich i Stanów Zjednoczonych, stało 
się bronią obosieczną, gdyż patrjoci chiń­
scy interpretowali je sobie: „Precz z cu­
dzoziemcami, — Chiny są dla Chińczy­
ków

Znając brak spoistości chińskiego spo­
łeczeństwa, brak organizacji w tak oibrzy- 
miem państwie7 i wynikające stącl nieustan­
ne dzielnicowe różnice i niesnaski, można 
śmiało przypuszczać, że Japończycy, a za­
razem Anglja i Stany Zjednoczone n ic 
dadzą się wyprzeć. Czy w rywalizacji o te 
Wpływy nie zostanie zwyciężona Japonja 
przez potężniejszych Anglików i Amery­
kanów? Można stanowczo twierdzić, że 
nie. Dotąd politykę Anglji, Stanów Zjedn., 
Rosji i Niemiec, komplikuje na Dalekim 
(Wschodzie wiele ważnych czynników, któ­
re zmuszają te mocarstwa do wzajemnego 
miarkowania apetytów i robienia przyja­
cielskich giestów w kierunku Japonji.— 
Chociaż słabsza od swych rywali, ma Ja­
ponja stanowczo więcej od'nich szans do 
utrzymania swej przewagi w Chinach. A 
więc naprzód z tytułu swego sąsiedztwa.

Umocniwszy się w zdobytej przed 20 
laty Koreji, której obfite bogactwa natu­

ralne przyczyniają się znacznie do gospo­
darczego wzmocnienia Japonji, weszli przez 
nią zarazem w bezpośrednie sąsiedztwo 
z państwem chińskim. Przemysł japoński 
posiadając gwarancję rozwoju w swoich 
wielkich złożach węgla kamiennego i to 
najlepszej jakości, rozwija się w nadzwy­
czajnie szybkim tempie. Przemysł papier­
niczy i ceramiczny z powodu swej dosko­
nałości, nie ma wprost konkurencji na ryn­
kach światowych, zaś przemysł tekstylny 
zapałczany i jedwabniczy, wykazuje w o- 
statnich czasach ogromny postęp, i rozwój.

Od czasu wojny z Rosją, rozwinęli 
Japończycy również wielki przemysł że­
lazny i  stalowy starając się w ten sposób 
jak najwięcej uniezależnić od zagranicy. — 
Szybkość uprzemysłowienia Japonji umo­
żliwia doskonale obmyślana i rozumnie 
przeprowadzona elektryfikacja kraju, która 
wykorzystuje spadek licznych górskich

nych.
Militaryści oraz faryzeusze, ubrani w 

togi religijności, rzucają gromy 1 glrożą 
potępieniem wiecznem kobietom, jeżeli 
„nie chcą rodzić" jak Bóg przykazał.

Nie pomogają jećtnak gromy, ani za­
klęcia patrjotyczne. Ze wzrostem kultu­
ry, świadomości [poczucia, godności i od­
powiedzialności u kobiet, spada liczba u-

rzek. Na usługach tego wielkiego przemy­
słu i związanego z nim handlu, stoi 45.000 
km. Iinji telegraficznej i połączenia kablo­
we z Chinami, Władywostokiem i San 
Francisko, dalej koleje żelazne i elektry­
czne, a przedewszystkiem potężna flota 
handlowa która liczy około 4 miljony tonu 
a powiększa się corocznie o prawie pół 
miljona tonn. Dwa największe towarzystwa 
okrętowe: „Nippon jusem Kaisza" i „Ko- 
kusai.Kise nKa sza", utrzymują ruchliwą kc 
munikację z Chinami, łndjami, Australją, 
Europą i Ameryką. ( t

Dodajmy do tego wszystkiego jeszcze 
taniość, a przytem wielką zręczność i" su­
mienność robotnika japońskiego, to reasu­
mując cyfry i fakty, ogromne wartości du­
chowe, kulturalne i ekonomiczne, przyj­
dziemy do przekonania, że Japonja posiada 
ze wszystkich mocarstw najwięcej warun­
ków do pomyślnej rywalizacji w Chinach

rodzin we wszystkich krajach, tak w Euro­
pie, jak i Ameryce. Katastrofa bezrobo­
cia wykazuje, że około 30 miljonów lu­
dzi nie może znaleźć pracy, z rodzinami 
prawie 85 miljonów pada ofiarą nędzy 
materjaflnej i moralnej. c

Skoro ustrój kapitalistyczny nie może 
dać ludziom pracy i skazuje na najstra­
szniejsze cierpienia głodu, braku mieszkań 
itd., jakie ma prawo żądać, żeby kobiety 
bez ograniczenia pomnażały nędzę ?

Rozruchy w Bilbao.

W Blloao stolicy hiszpańskiej Biskajl wybuchły w ostatnich dniach zaburzenia na tle tarć 
pomiędzy rojalistami i  republikanami. W czasie walk trzy osoby zginęły, 40 zostało ciężko 
rannych." Na ‘ilustracji tłum demonstrujących, zebranych przed więzieniem i domagających

się uwolnienia więźniów.

19 procent przyrosty inności.
Sprawia świadomego macierzyństwa 

wysuwa się na czoło zagadnień społecz-
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U w ag a : Karawany na gumach 
i elektryką oświetlone.
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W  Polsce ostatni spis ludności, prze­
prowadzony 9 grudnia 1931 r. wykazał 
przyrost ludności o przeszło 5 miljonów 
za okres 10 lat, czyli 19 proc.

Jest to przyrost w porównaniu z in- 
nemi państwami bardzo duży.

Największy przyrost wykazały woje­
wództwa wschodnie, gdzie jest najwięk- 
sza liczba analfabetów, ludzi ciemnych. 
Do tych kobiet nid 'dotarło jeszcze hasło 
świadomego macierzyństwa. Pomnażają 
nędzę, rodząc dzieci i skazują siebie na 
straszne cierpienia. >

Największym grzechem jest dać życie 
dziecku, skoro nie istnieją żadne warun­
ki, któreby dawały możność zapewnienia 
mu wychowania, chociażby w najskrom­
niejszych warunkach. 1

To mnożenie się, jak piasek w mo­
rzu ma charakter klasowy. Klasy posia­
dające nie poczuwają się do spełnienia 
„zaszczytnego obowiązku wobec Ojczy­
zny" i kobiety tych sfer mają nieliczne 
potomstwo, albo go wcale nie mają. Cały 
zaszczyt i szczęście rodzenia „bez ładu 
i składu" przypada w udziale kobietom 
na wsi, kobietom robotnicom i wyrobni­
com, je dniem słowem kobietom pracują­
cym.

Skoro nie ma pracy dla miljonów lu­
dzi, nie wolno w interesie dobra ogólne­
go ludu pracującego pomnażać bezmyślnie 
liczby dzieci. 1

Ostatni spis ludności daje dużo do 
myślenia. 19 proc. przyrostu wobec zam­
kniętych granic dla emigracji, czy to se­
zonowej czy zamorskiej, zamierające war­
sztaty pracy i rosnąca z dnia na dzień 
liczba bezrobotnych nie może być powo­
dem do radości, że ludność w Polsce ro­
śnie „jak na drożdżach". Sprawa propa­
gandy za świadomem macierzyństwem wy 
suwa się na czoło zadań, które czekają 
załatwienia.

D. Kłuszyńska.

Bezrobocie maszyn.
Niezmiernie powoli wydobywała się 

ludzkość"z okresu swego dzieciństwa, duch 
wieczny rewolucjonista, w ciężkim trudzie 
myśli i pracy rozkuwał ogniwa kajdan, u- 
jarzmiając siły przyrody i użytkowując je 
dla kultury1 i rozjaśnienia bytu ziemskiego, 

Burzliwemu strumieniowi narzucono 
łódź do pędzenia, a wiatrowi przeciwsta­
wiano żagiel. Pokonanie przestrzeni, bez 
Wysiłku ramion i nóg, to pierwszy krok 
oswobodzenia, a gdy pęd wody zaprzężono 
do koła młyńskiego, rozpoczął się zwy­
cięski pochód techniki. Mijały długie wie­
ki, rozrastały się i przepadały narody, 
olbrzymiał umysł, a jedynymi pomocni­
kami w walce o byt i rozwój, były siły 
,wodne i siła wiatru. Te źródła energji 
zaprzężono do służby w celach użytko­
wych.

Przez cały okres czasów starożytnych i
wieków średnich nie znano innego źródła 
energji mechanicznej aż po wiek XVIII po 
Chr. W genjalnych pomysłach pierwszych 
pionierów siły pary, roiły się sny o przy­
szłej potędze, a wynalazek maszyny pa­
rowej otworzył wrota do nowego czasu, 
tryumfującej techniki, ujarzmienia ślepych 
mocy przyrody. Niesłychanie rosły zastę­
py „żelaznych organizmów", które żyły i 
dyszały parą a pochłaniały cenną obfitą 
żywność — węgiel, te czarne djamenty 
globu ziemskiego. Węgiel był i jest tym 
materjąłem, z którego ludzkość czerpie 
siły mechaniczne — podłożem bogactwa, 
wiedzy i panowania.

Olbrzymi świat dzieł techniki, splot 
(współczesnej pracy, istnienia tak jednostki 
jak i społeczeństw, rozmach ducha twór­
czego, nie da się pomyśleć bez węgla. — 
A węgla — jak sądzono — mamy dosyć 
na świecie! Miljony i miljony tonn węgla 
wynoszą maszyny!'i ręce ludzkie z otchłani 
kopalń zagłębi węglowych na całym świe* 
cie, znajdujemy coraz nowe pokłady r ten 
zasób niewyczerpanego bogactwa węglo­
wego stał się przyczyną „marnotrawstwa" 
tego materjału. Gospodarstwo rabunkowe, 
zarzucanie cieńszych dla głębszych pokła­
dów, odbudowa pokładów grubszych, płyt­
szych, rzuca na targ świata niesłychane 
ilości tego materjału, w którym jak wia­
domo, jest „zaklęta" wieczysta cieplna e- 
nergja słońca, łm więcej wydobywano, 
węgla na światło dzienne z ciemnych cze­
luści skorupy ziemskiej, tembardziej wzra­
stało zużycie, tern liczniej mnożył się za­
stęp mechanicznych olbrzymów i tern wię­
cej marnowano materjał..- i silniejszą sta­
wała się zależność człowieka od maszyn.

Cyfry mówią wyraźnie f dowodzą... 
rozważmy,

Około r. 1875 starczyła roczna pro­
dukcja 250 miljonów1 tonn lecz już w 20 
lat później zużytkowano 500 miljonów ton.

W r. 1920 (wedle ówczesnego sta- 
tysytcznego obliczenia) roczne zużycie wę­
gla wynosiło 1300 miljonów tonn.

I progresja wzrasta nieustannie. To też 
pośród głosów tryumfu wieku maszyno­

wego podnosiły się ostrzegające nakazy, 
dotyczące przyszłości.

Co się stanie, gdy w końcu zabraknie 
węgla?

Te głosy ostrzegawcze spowodowały 
zajęcie się tą kWestją, gdyż widmo ..bez­
robocia maszyn" zapowiada katastrofalny 
horoskop. Proszę <obie przedstawić następ 
stwa braku węgla. Poprostu niesłychana 
katastrofa dla kultury, wszystkie działy 
komunikacji, pracy przemysłu, handlu, roz­
woju duchowego stanęłyby nagle wobec 
beznadziejności, albowiem zabrakłoby żyw­
ności dla tych żelaznych organizmów, któ­
re nieznużenie dniemi i nocą służą potrze­
bom i codziennym nawyknieniom kultu­
ralnych państw. To też ludzie nauki za­
stanawiali się nad tym problemem. — Na 
kongresie geologicznym w r. 1913 obrado 
mano nad wydajnością znanych zagłębi 
węglowych i zestawiwszy statystyczne da 
ne oraz przewidywania naukowe, otrzy­
mano rezultat, że węgla wszystkich zna­
nych kopalń przy dzisiejszych potrzebach, 
uwzględniając i straty, starczy najwyżej 
na 600, lat. To znaczy przeciętnie dla całej 
ziemi, są jednak określone granice dla 
poszczególnych krajów. Stany Zjednoczo­
ne wytrwają dłużej, lecz np. Anglja wy­
czerpie swe pokłady w okresie bardzo 
krótkim, bo trwającym zaledwie 180 lat,

Cóż nastąpi potem?
Obrady pierwszej konferencji dla spra 

iwy „mechaniczjrłlyęh sił świata", które 
odbywały się w Londynie z końcem roku 
1924, ujawniły cały szereg niezmiernie do­
niosłych dat o produkcji przemysłowej 
oraz o zastosowaniu węgla na wszystkich 
polach pracy ludzkiej.

Interesujące zestawienie podaje prób

Lamel w pracy „Sozialphysik" (Fizyka sp.) 
Oto z rocznego użycia 1300 miljonów tonn 
węgla przypada na huty i przemysł żelazny 
25 proc., na elektrownie 20 proc., na ga­
zownie 10 proc., koleje żelazne 10 procent. 
Opał mieszkaniowy i przemysł drobny 25 
proc. A więc kuchnie, restauracje, war­
sztaty pochłaniają blisko 25 proc. wypro­
dukowanego węgla!

Rozważając jak postęp techniczny we 
Wszystkich działach współżycia oswoba- 
dza człowieka od pracy mechanicznej f to  
nawet w działach gospodarstwa domowego 
(maszyny do czyszczenia, mycia naczyń, 
podłóg itp.) musimy przyznać, że zwięk­
szona wytwórczość sił mechanicznych sta 
nowi warunek nietylko bogactwa kraju i 
dobrobytu ludności, lecz jest warunkiem 
rozwoju sił intelektualnych, dążeń umy­
słowych wyższych! Inteligencja człowieka 
stwarza obok świata organicznego nowy
n.eorganiczny świat mechanizmów', wpra­
wia je w7 ruch, dla celowej akcji, a wyzy ­
skując żywiołowp siły przyrody, daje 
człowiekowi możność oswobodzenia ener­
gji ducha od pracy bezustannej dla potrzeb 
prymitywnych. I blask głębi duszy ludzkiej 
wyłania się z mroków7 materialnych w7alki 
o byt ku dobru podniosłemu sztuki, piękna, 
prawdy, ku dociekaniom nad tajemnicami 
porządku świata.

Tak jak z czarnej prozaicznej war­
stwy ziemi narasta z łodygi gałęzi, kona- 
rówfi t. d. szczyt lub kwiaty ku niebu się 
pnące, tak cała kultura dzisiejsza „człowie­
ka zachodu" wyrasta na podłożu pracy 
współczesnej techniki, której fundamentem 
jest energja słońca w węgiel, wodę i 
Wiatr „zaklęta".

Inż. Edward Berber.
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CO NAM P I S Z Ą  Z P R O W I N C J I ?
Ribataici tajsłasscy w obronie swych praw,

Borysław.
Na zgromadzeniu robotników firmy 

„Małopolska11, odbytem dnia 27 bm. w 
„Domu robotniczym11 w Borysławiu, po­
wzięto następującą rezolucję:

1. Zgromadzeni po zapoznaniu się ze 
stanowiskiem firmy i wobec stanowiska 
Izby Pracodawców i po przeprowadzonej 
'dyskusji w tej Sprawie uchwalają, że na 
wypadek chęci obniżenia płac, zmiany ka- 
tegorji, zniesienia umowy zbiorowej, lub 
wypowiedzenia robotnikom pracy — wszy­
scy solidarnie staną do strajku w obro­
nie umowy zbiorowej i ‘wszystkich swoich 
postulatów.

2. Zgromadzeni stwierdzają, że walka 
robotników węglowych o utrzymanie płac 
i umowy jest walką wszystkich robotni­
ków i na wypadek proklamowania tam 
strajku uchwalają tę walkę poprzeć straj­

kiem generalnym w przemyśle naftowym.
3. Zważywszy, że ataki ina płace i

wszystkie zdobycze robotnicze coraz bar­
dziej się wzmagają, zgromadzeni uchwa­
lają skupić swoje siły i czułność przez 
podwojenie swoich szeregów w Organi­
zacji zawodowej i politycznej P. P. S. i 
wszyscy przyjmują na siebie obowiązek 
zwiększenia swej pracy agitacyjnej na 
rzecz Organizacji. 1

Zgromadzeni postanawiają również 
zorganizować swoje żony w organizacji 
politycznej P. P. S., a dzieci swoje w To­
warzystwie Uniwersytetu Robotniczego.

4. Na skutek nieprzyjmowania delega­
tów przez ciągłe odraczanie we firmie 
„Małopolska11 zgromadzeni postanawiają, 
że na wypadek dalszego odhaczania tych 
konferencji, wszyscy udadzą się tib Dy­
rekcji, zastanawiając ruch. 1

Gulasz kasowo - magistracki.
Drohobycz.

W początkach „złotej ery11 sanacyjnej, 
zamachy na samorządy komunalne czy u- 
hezpieczeniowe, żywo były komentowane 
przez prasę różnych odcieni. Teraz tak się 
już z temi „innowacjami11 zżyło społeczeń­
stwo, że wymarsz z kadry 10 czy 100 ko­
misarzy i obejmowanie przez nich komen­
dy (nie urzędowania) nad tą czy ową in­
stytucją, żadnego już wrażenia nie robi.

Krytyka, choćby najsłuszniejsza i Wy­
kazywanie szkodliwości tego rodzaju me 
tod w  życiu i wychowaniu obywatelskiem 
narodu — to groch, rzucany o ścianę; ma­
ło tego, każdy taki artykuł na łamach 
prasy" opozycyjnej uważany jest wśród 
„prawomyślnych11 za najwyższą pochwałę 
tych metod.

Dlatego też pisząc o kilku aktualniej 
szych sprawach z życia naszego miasta 
ograniczymy się do stwierdzenia faktów

Pomimo, że od czasu kurialnych wy 
borów minęło kilka miesięcy, dbali o do 
bro miasta rajcowie nie mogą się pogodzić 
co do osoby burmistrza. Początkowo było 
kilku kandydatów, obecnie na placu boju 
pozostało 2, t. j. p. dyr. Jam rogi ewicz i 
insp. Melnarowicz. Pierwszy gorąco po­
pierany przez potentata Jarosza, drugi zaś 
cieszy się podobno dużem poparciem czyn­
ników wyższych.

Obaj jednak kandydaci mają pewne 
„ale1*; od pierwszego czuć jeszcze specy­
ficzny zapach -mikstury N. D., drugi zno- 
wuż niedawno zgubił czerwony krawat, 
inni kandydaci bez domieszek! i jbezj „przesz 
łości11 usunęli się. Wybór trudny. P o ­
puszczać jednak należy, że bardziej gor­
liwy w służbie zwycięży.

Mieszczanie mogą spać spokojnie; wo 
da w mieście jest chwalić Boga, a ratusz 
choćby wierzyciele zlicytowali, to i tak 
na rynku zostanie. O resztę troszczyć się 
nie muszą, bo jak na jednem z posiedzeń 
powiedział p. wicestarosta Kisielewski „że 
żadnych związków do pomocy nie trzeba, 
gdyż" na to jest rząd i Komitet Bezrobot­
nych11. 1 słusznie.

Niemnlejszy gulasz jest i < 
w Kastę Chorych.

Ilu komisarzy już zmieniono, to Pan Bóg 
r\zzy  wiedzieć, tutaj chyba S. U. S. mu­
siałby specjalnego buchaltera trzymać, by 
tę statystykę prowadził.

Faktem jest, że już i ten ostatni, tj. 
p. Śliwiński 1. III. b. r(. odchodzi, a w 
jego miejsce ma przyjść któryś z dyrekto­
rów tutejszych firm naftowych! Dopiero 
wtenczas robotnicy zobaczą jak będzie 
dobrze! Narazić jesteśmy tak bogaci, po 
przyłączeniu do naszej — trzech innych 
Kas' Chorych, że urzędnicy już otrzy­
mali pensję, a kiedy btrzymają następne, 
niewiadomo. Wiadomo jest tylko to, że 
na razie Kasa nasza musi spłacić kilkaset 
tysięcy zł. długów za tamte Kasy, tam 
bowiem sytuacja jeszcze weselsza: lekarze 
od 2 lat nieopłaceni, ina pensje otrzymywali 
skromne zaliczki tylko.

Co tli się dużo rozwodzić; ten przy­
kład wystarczy, dodaćby chyba tylko to, 
że Drohobycz jest teraz centrum dla 4 kas 
i już dlatego samego powinien się rozwijać 
w szaionem tempie. Wskutek „oszczędno­
ści11 przybędzie nam dyrektor okręgowy 
tych Kas, zastępca jego, komisarze i leka­

rze naczelni okręgowi, obwodowi i ich 
zastępcy, zaś W marcu będziemy mieć 
nową Komisję rozjemczą no i w lutym 
„wybory11 15 członków do „bajratu11. Boć 
chyba jasnem jest, że wobec tylu uczonych 
ludzi, nie potrzeba tam jakiejś Rady Kasy, 
a w niej robotników ze zachciankami de­
mokraty cznemi.

A niejeden głupi robociarz czy inny 
obywatel nie wie, że ten gulasz, to jest 
„racji stanu1, lub wychowanie państwowej

Wiec mieszczański.
Na. zakończenie należy się wspomnie­

nie ostatnio (tj. w iib. niedzielę) tu odby­
temu wiecowi poselskiemu.

Referat na temat:.„Stosunki polityczne 
z Niemcami11, wygłosił poseł Zieliński, / 
klubu N. D., były konsul polski w Berlinie. 
Sala Sokoła nabita była publicznością, -  
boczne pokoiki, względnie garderoby, po­
licją.

Mówca potrącił w referacie o pro­
jekt prawa małżeńskiego i inne projekt)

ustaw, podkreślił, mimo wszystko wpływ 
opinji publicznej na uchwalanie lub od­
rzucanie tychże, dorzucił kilka słów kry­
tycznych o projekcie „wychowania pań­
stwowego11 w szkole i bardzo lekko po­
trącił o Brześć. i

Oczywista jeśli chodzi o zapatrywania 
nasze czy . poglądy, (n p. prawa małżeń­
skiego), to jesteśmy w grubej rozbieżności 
z referentem. Z braku dyskusji nie można 
było zabrać głosu w tych sprawach.

Dla ludzi przywykłych do krytyki 
twardej i jasnej, referat ten wydawał się 
bladym, i zbyt dyplomatycznie powikłanym 
i delikatnym.

K-

11Moralność' 6 członków zw. „sanacyjnego66

Wygoda-
Tartaki Unieruchomione — destylar- 

nia nieczynna, wzwyż 500 robotników bez 
pracy i chleba.

Na tartaku Tow. karpackiego pozosta 
ło jeszcze trochę materjału, który swego 
czasu firma Sihinja natarła.

Przewiezienie tego materjału na skła­
dowisko wziął od firmy Sihńnji jej zre­
dukowany i bezrobotny urzędnik w akord 
i zatrudnia przy tej pracy bezrobotnych.

Ale Leopold Szulz, Bandra i Seme- 
nyszyn, którzy stanowią we trójkę „zwią­
zek związków11, chcieli odebrać temu u-

ze

O G Ł O S Z E N I A
D O M  O P A Ł O W Y

dla wielkiego Lwowa i okolicy Lwów, ul. 
Brajerowska 14, tel. 105.46 dostarcza węgiel 
G órnośląski z kopalń Górnośląskich oraz 
d rzew o ręb an e  z dostaw ą do piwnic
po cenach najniższych. — Dostarcza również 
węgiel w workach plombowanych a 50 kg. 
i drzewo a 50 kg. 828

S i i l z i
z ogr. odpow.

we Lwowie ul, B ourlarda 1 ,2,
Tel. 57-25

Bcia MICHOTEK
Fabryka cukiernicza w e  Lwowie,

Z aśc ia n ek  10, T el. 7 9 -3 9
poleca znakomite herbatniki, keksy, pierniki, bi­
szkopty, andruty, sucharki, precelki i inne wy­

roby pierwszej jakości. 809

ŁÓŻKA na raty:
Kuchenne 12 zł., S iatkow e 40 zł., W ieszadło  
stojące 20 zł., D ruciane wkłady 26 zł.
M  »  T E D  A  f E  ■ 3 poduszki 25 zł., włosien- 
P i M  I M L I -  ■ ne 65 zł. T a p c z a n y  hi­
gieniczne 50 zł., dziecinne łóżeczka 50 zł., mo- 
s ię łn e  188 zł. poleca fabryka

ZAKS
tel. 79-99 737

„ M  1 K  A “
w y t w ó r n i a m u s z t a r d y

w e  L w o w ie
ul. Gródecka 121 Telef. 95-50

W kładki
5 l U | i y  odlewu

g i p s o w e g o ,  oraz wszelkie protezy i aparaty 
ortopedyczne wykonuje w cenach najniższych 
wykonuje także na asygn. Kasy Chorych 

Z ak ła d  m ech an .-o rto p ed y czn y
O T T O N A  L I N K A

ul. Łyczakowska 19 oficyny

:
K U P N O  i S P R Z E D A Ż 1

„ELEKTR0BŁYSK11 Lwów, Skarbkowska 4, na 
przeciw kina ,,Lew“ to jedyne, najtańsze źró 
dło lamp, żyrandoli, żarówek, przyhorów ciek 
trycznych i radjowych.

WYTWÓRNIA FIRANEK, kap, oraz natnewszycb 
robót filetowych, R. HAFTKA, ul. Kopernika
17. I. p. tel. 46-56. poleca swoje wyroby 
najtaniej, (bo na piętrze) i na najdogodniej­
szych warunkach. Firanki filetowe od zł. 
26.50. UWAGA. Oglądanie wzorów mc obo­
wiązuje do k u p n a .___ . __ 760

PANTOFLE domowe, gimnastyczne ltp. papmcze 
wszelkiego rodzaiu na podszewce skórzanej : 
filcowej, berlacze buty filcowe i t, p. obuwie 
poleca 1 wykonuie Wytwórnia pantofli Lwów. 
Wronowska 4. Tei. 59-88. Wyrabia się także 
do miarv i z  dostarczonego materiału. 6KP

WAŻNE dla miłośników l posiadaczy gramofo­
nów. 30 płyt miesięcznie za 5 zł. pierwsza wy­
pożyczalnia i sprzedaż Dł:yt oraz gramofonów 
„OLIMPIA11 Lwów, plac Strzelecki 12 a. (róg 
ul. Grodzickich) Telefon 13-33. Na zabawy l 
przyjęcia domowe, wypożycza się gramofony 
l płyty na dnie pojedyncze. — Przyjmuje się 
gramofony do naprawy._______________ 34

WYSPRZEDAJEMY przez krótki czas wysorto- 
wane płaszcze oraz suknie damskie, w ce­
nach od zł. 15 do zł. 40. Magazyn konfekcji 
damskiej JAKÓB POSAMENT, Lwów, ul. A- 
kademicka I. 2. 11-38

I M E B L E  « S P R Z Ę T Y I
ZANIM zakupisz MEBLE, przyjdź a urzekonasz 

się. że takowe otrzymasz najtaniej u HE- 
SZELESA. Lwów, KOPERNIKA 23 Róg ul. 
Wronowskiej. — Firma ta sprzedaje na raty 
długoterminowe, a to na dwa lata MEBLE 
wszelkiego rodzaju po cenach konkurencyj­
nych 1 ściśle gotówkowych._____________181

PRZEROBIENIE łóżek żelaznych,, siatek drucia­
nych. materaców, otoman.hanap, wraz z de­
zynfekcji w jednym dniu wykonu/e fabry­
ka ZAKS. Lwów, Lindego 6, tef. 79-99. 778
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Prenumerujcie
Dziennik

Ludowy

rzędnikowi akord i wymusili na nim, 
dał Szu/cowi odczepne.

Wiedzą oni dobrze, że robotnicy już 
dawno od nich się odsunęli więc przynaj­
mniej przez wymuszanie odczepnego przy­
pominają się, że to cni są „związkiem 
związków11.

Pan Szulc jest to ten sam, który może 
jeszcze przed rokiem był przewodniczą­
cym klasowego związku robotników drzew 
nych, których zdradził — zabrał pieczęcie, 
książki i inie złożywszy rachunków, prze­
szedł na łaskawy chleb do fraków ale 
bez robotników.

Na żądanie, by złożył rachunki i  zwró 
cił pieczęcie, oświadczył cynicznie, że on 
jest tu i tam.

Rada Zw. zaw. w Dolinie.

Kwiatek z bagna.
Dolina, w styczniu.

Z Doliny piszą nam:
Odnośnie do zamieszczonego pod tym 

tytułem artykułu w „Dzienniku Ludowym11 
z dn. 27 stycznia zawiadamiamy mieszkań­
ców w Niżnej Łące, że „kwiatek z bagna11 
p. Antoni Bocheński, który wedle treści 
tego artykułu w tejże gminie sprzeniewie­
rzył jako wójt grubszy grosz publiczny, 
od kilku tygodni zakwitnął już na terenie 
Doliny i powiatu dolińskiego.

Dostał o;n w nagrodę widocznie za u- 
czynek w Niżnej Łące stanowisko kontro­
lera pracodawców w Kasie Chorych w 
Dolinie.

„ Uczciwych i pracowitych kontrolorów 
przeniesiono z Doliny za to, że poprzednio 
pracowali w szeregach PPS. a w ich miej­
sce przyjęto* takiego osobnika, który w 
obrzydliwy sposób agituje na rzecz be- 
be-synów a nawet w gmachu Kasy Cho­
rych urządza sobie zebrania.

Jako ubezpieczeni mamy prawo za­
pytać się, czy na to składamy w tak cięż­
kim czasie składki, by z nich opłacać 
przybłędów-agitatorów i czy na to zbudo­
waliśmy gmach Kasy Chorych, by w 
nim mieszkał i urządzał zebrania taki Bo­
cheński.

Dla braku pieniędzy lecznictwo Kasy 
kurczy się z dnia na dzień, zasiłki biednym 
-chorym się obcina, łazienki się zamyka — 
za to na opłacanie agitatorów pieniądze 
są.

H U M O R .
W piewnem towarzystwie, dajmy na to we 

Francji rozmawiano o polityce. Wreszcie zaczę­
to mówić o ministrze finansów i podczas tego 
okazało się, że jeden z obecnych me wie, jak 
ten mąż stanu się nazywa.

— Jak to? — pyta pan domu. — Pan nie 
zna nazwiska ministra finansów? Czyż pan nie 
czytuje pism humorystycznych?

..REKONWALESCENT.'1
— Człowieku, czemu ty taki blady?

Gd trzech miesięcy, po raz pierwszy 
wychodzę.

— Co ci brakowało?
— Pięć tysięcy złotych, które wyjąłem z 

kasy.

Sędzia, nie mogąc się w żaden sposób do­
wiedzieć o wieku świadka (niewiasty), zapy­
tuje ją tak:

-  Ile lat miała pani matka, gdy pani przy­
szła na świat?

Dwadzieścia.
— A ile lat liczy teraz matka pani?
-- Sześćdziesiąt dwa...

— Jak możesz bić tego chłopca? Czyż nie 
mówili ci u szkole, że należy kochać nieprzy­
jaciół?

— Tak. ale to me jest nieprzyjaciel...
- -  Więc dlaczego go bijesz?
— To mój brat.
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Wojsko w Zagłębiu węglowem

Z posiedzenia Sejmu.
WARSZAWA. 30. stycznia, (tel. wł.) Na 

wczorajszem posiedzeniu sejmu przyjęto usta­
wę o przystąpieniu Polski do konwencji mię­
dzy państwami sukcesyjnemi w przedmiocie u- 
regulowania wypłaty zaopatrzeń funkcjonariuszy 
gminnych i powiatowych krajów wchodzących 
W skład dawnej Austrji. W konwencji tei cho­
dzi o to. ahy b. urzędnik austrjacki. który u- 
zyskal przed wojną prawa emerytalne, a potem 
stał się obywatelem jednego z państw sukce­
syjnych praw tych me utracił.

Następnie głosami BB. przyjęto ustawę o 
ułatwianiu spłat w rolnictwie.

Przeciw ustawie przemawiali to w. No­
wicki który krytykuje ustawę, jako skierowaną

przeciw reformie rolnej. uos. Mikołajczyk (Str. 
Lud.) W ustawie tej widzi jeszcze jeden dowód, 
że Ministerstwo rolnictwa jest ekspozyturą zie- 
miaństwa. *

Następnie pos. Schimmel (BB.) referował 
projekt noweli do ustawy o pomocy na odbudo­
wę budynków zniszczonych lub uszkodzonych 
wskutek działań wojennych. Do końca 1923 r. 
odbudowano przeszło mil jon budynków kosz­
tem 190 mlljonów złotych. Do 1. kwietnia 1931 
roku wydano na ten cel 71.5 miljonaz łotych.

Pozostaje jeszcze do odbudowy 162.805 bu­
dynków. czyli o'koło 30.000 rodzin jest jeszcze 
bez dachu. t

Po dyskusji ustawę przyjęto.

Zmora dusząca górników.
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Zkolei pos. Idzikowski referował pro­
jekt upoważnienia ministra przemysłu 1 
handlu do udzielania prawa zabudowania 
4̂ raz zbywania i zamiany gruntów pań- 
twowych w Gdyni.

W dyskusji zabrał głos to w. Bień, 
który oświadczył, że do portu w Gdyni 
przywiązywano wielkie nadzieje. Czynili to 
też. górnicy polscy. Dziś złudzenia te pry­
sły. W dzisiejszej sytuacji eksport zagra­
niczny węgla stał się zmorą duszącą gór­
ników. Ofiary górników nie wystarczyły, 
gdyż węgiel angielski pobił na rynkach 
skandynawskich węgiel polski. Dziś 150 
tysięcy górników jest bezrobotnych w na­
szych zagłębiach węglowych, a reszta pra­
cuje po 3—4 dni. Robotnikowi pozostaje 
jedynie bezwzględna walka strejkowa o 
prawo do życia. — Do Zagłębia węglo- 

II w ego sprowadza się wojsko. Przerywa się 
nągkę w szkołach, by rozkwaterować tam 
oddziały wojskowe. Górnicy nie dadzą się 
nastraszyć, za walkę tę odpowiedzialność 
spada na rząd.

Wicemarsz. Polakiewicz: Mówiliśmy 
teraz o wniosku w Gdyni, proszę do rze­
czy.

[goili)' Komitet Wykoiawtzy
Ob o i a t i w  w m i e  t o s t i .
No posiedzeniu CK W. PPS. przy omawianiu 

sytuacji wytworzonej przez wyrok brzeski, po­
wzięto uchwałę, wyrażającą w imieniu Partii, 
serdeczne podziękowanie całej ławie obrońców 
ża wytrwałą, bezinteresowną obronę więźniów 
brzeskich. Obrońcy, poświęcając bezpłatnie 
swoją pracę przez dwa i nół miesiąca. -kar­
bid sobie uznanie i wdzięczność całej Klasy 
robotniczej w Polsce.

Tow. Bień: Dziś wskutek krótkowzro­
cznej polityki rządu, ta Gdynia zamiast do­
brodziejstwem, staje się nieszczęściem pol­
skiego górnika.

Pos. Roguszczak (NPR) zwraca się 
z apelem do marszałka Sejmu, by tego 
projektu jako naruszającego konstytucję, 
nie poddawał pod głosowanie.

Wj głosowaniu wniosek uchwalono.

Wkrótce będzie otwartą

Kawiarnia „Prezydent"
Lwów, K ośc iu szk i 1. — Tel. 1 0 6 -1 5

Punkt zborny elity towarzystwa. — Wspaniale urządzony lokal. — Osobne sale 
do gier. — Bogaty wybór czasopism i iliustracji. — Doborowe potrawy i trunki. 
— Wieczorem przygrywać będzie znakomita orkiestra jazzbandowa. — Dancing 
familijny. — Bar. — W niedziele i święta five - o - clocki. — Ceny reklamowe.

WARSZAWA, 30 stycznia (tei. wł.). 
Z Katowic donoszą: Wszystkie organiza­
cje zawodowe' górnicze zawiadomiły w pią­
tek komisarza demobilizacyjnego, że od­
rzucają wczorajszy wyrok nadzwyczajnej 
komisji arbitrażowej, mocą którego obni­
żono górnikom zarobki o 8 proc.

W dniu dzisiejszym odbyło się posie­
dzenie zarządu Zespołu Pracy przy udzia­
le delegatów Centralnego Związku górni­
ków z pos. Stańczykiem ha czele. Przed­
miotem obrad była sprawa wspólnego 
kongresu rad załogowych w hajlbliżśzą nie­
dzielę w Katowicach. .

Przejazd Litwinowa przez W arszawę.

Zagłębie Dąbrowskie solidaryzuje się 
z akcją Górnego Sląskaf i od' niej uzależnia 
swoje postępowanie w zatargu z przemy­
słowcami.

Sytuacja staje się coraz bardziej naprę­
żona.

Przed kuku dniami przejechał przez Warszawę w drodze na konferencję rozbrojeniową vv .ie- 
newie komisarz ludowy do spraw zagranicznych ZSRR. Litwinow. Zdjęcie przedstawia Litwi­
nowa- (x) w otoczeniu urzędników poselstwa ZSRR, na dworcu głównym w Warszawie^

w
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NOCLEGI DLA PODRÓŻNYCH MAJA 
BYĆ BEZPŁATNE. (

Ministerstwo pracy i (opieki społecznej 
wydało bardzo aktualne zarządzenie w 
sprawie dostarczania noclegów podróżu­
jącym bez pieniędzy. Pisaliśmy już o tern, 
ż e ' według obliczeń komend policyjnych 
w różnych miastach około 60.000 ludzi w 
Polsce wędruje od wsi do wsi, od miastą 
do miasta za pracą. Przytrzymywanie ta­
kich ludzi przez policję doprowadziłoby 
g!o absurdu. Bo gdzież znaleźć takie ob­
szerne areszty, by wszystkich wędrowni­
ków, szukających chleba pomieścić ? A 
zresztą za co ich aresztować ? Ani nie 
krajćhą, ani nie buntują się — szukają 
tylko środków do życia, a że papiery 
mają w porządku, więc aresztowanie by­
łoby bezcelowe. ( , :
V Zapewne przejęte troską o los kilku­
dziesięciu tysięcy ludzi, ministerstwo pracy 
i opieki społecznej poucza, jak następuje:

„Obowiązek dostarczania pomieszczeń 
na noclegi dla osób Ubogich należy do 
gminy, która nie może zmuszać djo bez­
płatnego dostarczania noclegów' osób pry­
watnych. W związku z masowem zjawi­
skiem podróżowania od wsi do wsi w 
poszukiwaniu pracy, gminy powinny spra- 

1 vvę dostarczania noclegów ubogim podró­
żującym oprzeć na dobre wolnej akcji spo­
łecznej, w ostateczności zaś dostarczać 
ubogim noclegów, pokrywając wszystkie 
koszt3<ł •

“ w  tern wszystkiem jest tylko jedna 
trudność! Skąd mianowicie gminy mają 
brać pieniądze na pokrywanie kosztów no­
clegów ubogim wędrownikom, jeżeli „ak­
cja społeczna" zawiedzie ?

i l o k a l e  r e p r e z e n t a c y j n e  są
BEZPŁATNE.

W, Dzienniku Ustaw ukazało się no­
we rozporządzenie Rady ministrów o o- 
płatach za mieszkania, zajmowane przez 
funkcjonarjuszów państwowych i wojsko­

wych zawodowych w budynkach państwo­
wych, przez skatb państwa wynajętych lub 
a aministrowanych.

Na mocy tego rozporządzenia za u- 
żytkowanielokalów reprezentacyjnych nie 
pobiera się Pd! użytkujących jakichkok 
wiek opłat. Koszty umeblowania i kon­
serwacji, jak również koszty oświetlenia, 
opału i utrzymania czystości tych lokali 
pokrywa skaib państwa w granicach kre­
dytów ustalonych ustawą skatbową.

Za lokale reprezentacyjne uznajje' się 
lokale łącznie z pomieszczeniami ściśle 
mieszkalnemi, użytkowane przez prezfesa 
radly ministrów, ministrów, prezesa naj­
wyższej iżby kontroli, generalnego inspe­
ktora sił zbrojnych, podsekretarza stanu

w ministerstwie spraw wojskowych i w 
ministerstwie spraw zagranicznych, _ szefa 
sztabu głównego, inspektorów armji, wo­
je wodló w i dowódcę floty, o ile lokale te 
mieszczą się w gmachach państwowych 
lub gmachach przez skarb państwa w -ca­
łości lub częściowo wynajętych, względnie 
administrowanych.

Do lokali reprezentacyjnych zalicza 
się także mieszkania, które funkcjonariu­
szom państwowym, i (wojskowym przyznaje 
w gmachach oddanych Prezydentowi Rze­
czypospolitej dla celów reprezentacyjnych, 
Prezydent Rzeczypospolitej.

Dotychczas poza Prezydentem Rzplitej 
i premierem inni dygnitarze, jeżtili zajmo­
wali mieszkania w gmachach państwo­
wych, musieli płacić odpowiedni czynsz. 
Teraz na podstawie nowego rozporządze­
nia płacić już nie będą.

—OCł—

Ma p o l i c j i  b i j ą !
M in is te r  s p r a w  w ew n, o d p o w ia d a  n a  in te rp e la c ją  U kraińców .

WARSZAWA. 30. stycznia, (tel. wł.) W 
odpowiedzi na interpelację posła Matczaka i 
towarzyszy z Klubu Ukraińskiego. xv sprawie 
nadużyć organów policyjnych w czasie przcsiii- 
chania aresztowanych mieszkańców, wsi czyży­
ków w powiecie lwowskim min. spraw wewn. 
Pieracki, nadesłał odpowiedź na tę interpelację.

Z wyjaśnień tych wynika, że 15. paździer­
nika uh. roku1, , aresztowano l sprowadzono na 
posterunek policji w* Gajach w nowiecie Iwowsk. 
9-clu mieszkańców wsi Czyżyków pod zarzutem 
wybicia szyb, — przyczem aresztowanie nastąpiło 
na skutek- obwinienia ich przez poszkodowa­
nych.Dochodzenia zarządzone przez, ministra wy­
kazały, że aczkolwiek wina oskarżonych funk- 
cjonariuszów policji nie została udowodniona ze­
znaniami świadków, niemniej ;ednak wobec zgo­
dnego twierdzenia wszystkich zatrzymanych, mi­
nister doszedł do wniosku, że w tej sprawie mo­
gło mleć miejsce

WYMUSZENIE ZEZNAN DROGĄ BICIA, 
od zatrzymanych Bołyna l Korontila. to też 
uznając za winnych starszego posterunkowego 
Jana" Schmidta, komendanta policji w Gajach, 
Walentego Nowaka, komendanta posterunku %v 
Winnikach l posterunkowego. Antoniego Ko­
rzeniowskiego z posterunku policji w Gajach.

minister polecił przenieść ich na inne stanowisko 
służbowe i przeprowadzić dochodzenia dyscy­
plinarne a wynik ich skierować do prokuratora 
celem pociągnięcia winnych do odpowiedzialno­
ści karno-, sądowej. Wobec tego nie widzi mini­
ster potrzeby wydania dalszych zarządzeń w tet 
sprawie. ________

l i . Szyielsli wykpił z tl. D.
WARSZAWA, 30 stycznia (tel. wł.), 

Z klubu Ch. D. komunikują, że ks. poseł 
Szydelski, który uzyskał mandat do Sejmu 
z listy BB we Lwowie, ustąpił z klubu sej­
mowego Ch. D.

Ks. Szydelski uczynił to prawdopo­
dobnie dlatego, że nie chciał' się narazić 
na przykrość usunięcia go z Ch. D., co 
byłoby nastąpiło w najbliższym czasie.

Polskie stronnictwo Ch. D. zerwało 
wszelkie stosunki z radą 'dzielnicową > za­
rządem dzielnicowym Ch. D. w Malo- 
polsce wschodniej z powodu ich sanacyj­
nego nastawienia. (

Ks. Szydelski nie zgłosił jeszcze swej 
nowej przynależności klubowej, przypusz­
czalnie jednak wstąpi do BB.

Pył węglowy zamiast wiła.
BERLIN, 30. V  (PAT). Prowadzone

od dłuższego czasu próby naci zastosowa­
niem w komunikacji kolejowej lokomotyw 
napędzanych pyłem węglowym doprowa­
dzić miały ostatnio do dobrych wyników. 
Obsługa okazała się prostsza i nie wyma­
gająca dużego wysiłku fizycznego. Zasto­
sowanie pyłu węglowego wprowadza duże 
oszczędności na paliwie i w parze. Na­
grzanie lokomotywy trwać ma 45 minut, 
a ładowanie pyłu tyle co węgla kamien­
nego. Palenisko jest w ten sposób urzą­
dzone, iż usunięte jest niebezpieczeństwo 
pożaru wskutek iskier. Na przebudowę 
normalnej lokomotywy na napędzaną ny­
lo n  węglowym potrzeba 25 do 30 proc. 
inwestycyj. Przy budowie nowych loko­
motyw stopa ta spadnie do 10 proc.

W I N A ”RIEDLA
Na moment przed śmiercią

Onegdaj w Wiedniu odebrało sobie 
życie małżeństwo Wachta przez zatrucie 
gazem świetlnym. Rano znaleziono ich bez 
życia, a obok nich i martwego psa. Zo­
stawili listy pożegnalne1, w których oświad­
czają, że postanowili umrzeć razem. Po­
wodem samobójstwa — finansowe trudno­
ści. Znaleziono też notatkę, którą zosta­
wił Wachta, a w 'której co kilka minut 
spisywał momenty walki ze śmiercią.

„Godz. 10.25. Cieszymy się, że umie­
ram v. Pięknie jest umierać. Pożegnaliśmy 
się i płakaliśmy długo. Teraz chcemy 
umrzeć razem. Godz. 10.35. Gaz syczy 
w powietrzu. Godz. 10.391 Straszne zawro­
ty głowy. Mizzi dostała wymiotów. Godz. 
11. Niedługo już będzie koniec. Godz.
11.10.------- — Tu już zabrakło mu siły.
Było tylko kilka nieczytelnych żygzaków 
i kresek. Prawdopodobnie chciał napisać, 
że żfona jego już jest nieprzytomna, gdy 
sam padł bez zmysłów. On miał lat 28, 
ona 27...

11 | I  B i l i
W p o w o d z i p lo te k .  - P o g rz e b .  - Wizja loka lna .

W dniu wczorajszym odbyła się wizja lo­
kalna na ul. Źródlanej. W protokole opisano 
miejsce, z którego po raz ostatni strzelał la- 
deuśz Waszkiewicz. W południe do kostnicy 
przybyli $ Bezwani przez sędźiegoo śledcze­
go1 świadkowie, celem agnoskowania za­
bitego. jako tego który dokonał szeregu wła­
mań i strzelał do nich.

Według krążących pogłosek, osoby te nie 
rozpoznały w zabitym Waszkiewicza. Również 
rodzina Waszkiewicza, nie rozpoznała zwłok 

Sędzia śledczy zarządził, by zwłoki ubrano 
garnitur marynarkowy, -w którym ostatni raz

W. chodził.
Dziś o godz. 9-tej rano odbyły się jeszcze 

raz oulędzmy zwłok, poczem o godz. 12-tej 
odbył się pogrzeb na cmentarz Łyczakowski.

W pogrzebie brał udział wielki tłum o- 
sób. rekrutimjących się poza rodziną 1 żądną 
senzacji gawiedzią, z lwowskiego światka zło­
dziejskiego.

Jak się policja dowiedziała. organizacja 
włamywaczy lwowskich. ściągała od swych 
„członków" po 10 zł. na wieńce na grób Wasz­
kiewicza. Pogrzeb odbył się przy asyście nOlicji.



„DZIENNIK LUDOWY" nr. 25 z dnia 31 stycznia 1932.

W dalszym ciągu piątego dnia procesu ze- j na. Furyk l Muzyka. Zeznania ich jednak cio 
znawall świadkowie Szajna, Jurkowski, Fcdy- 1 rozprawy nic nowego nie wnoszą.

Nad mogiłą żołnierzy ukraińskich w Tłustenkiem
S z ó s t y  d z ie ń  r o z p r a w y .

s

K ronika.
Lwów, 30 stycznia 1932

TEATR WIELKI:
Sobota o 8 „Czarna dama z sonetów" oraz 

„Wilki w nocy".
Niedziela o 8 „Czarna dama z sonetów" o- 

taz „Wilki w nocy".

TEATR ROZMAITOŚCI:
Sobota o 8 „Roxy".
Niedziela o 8 „Roxy“.

TEATR NOWOŚCI:
Sobota o 8 „Cyrulik Sewilski".
Niedziela: Rewia Tow. „Lira".
Poniedziałek o 8 „Cyrulik sewilski".

TEATR ŻYDOWSKI ul. Jagiellońska.
Sobota o 3.30 „Romans".
Sobota o 8.15 „Romans".
Niedziela o 3.30 „Wiera Mircewa".
Niedziela o 8.15 „Romans".
Wtorek o 8.15 „Sonata Kreutzerowska".
Środa o 8.15 „Wiera Mircewa".

LUDY MARSZ DO BUDY. oto tytuł przebo­
jowej rewji która olśni Lwów, w dniu 4. lute­
go br . „Wesoła Buda". Doborowy program, 
doborowe wykonanie, przekona publiczność o 
wgrtości „Wesołej Budy".

WYROK w procesie Piotra Marczaka osk. 
o przebicie w ul. św. Zofji Romana Bukały, o 
czem wczoraj donosiliśmy, zapadł wyrok, ska­
zujący gc na 6 miss. ciężkiego więzienia, z za­
wieszeniem wykonania kary na lat 3.

KRADZIEŻE I ARESZTOWANIA. Wczoraj 
doniesiono poi., że nieznany sprawca przed kilku 
dniami w lama! się na strych Naehtowej Emilii, 
zam. uid. Wolność 1. 9.. skąd skradł na jei szko­
dę większą ilość bielizny, nieustalonej dotych­
czas wartości.

Aresztowano Karpa Józefa,, lat 19, bez m. 
zam. za kradzież węgla z magazynów koleiow.

Przytrzymano również Kiliana Karola bez 
m. zam. za kradzież garderoby na szkodę Górala 
Juljana, zam. ul. Dekierta 8.

Los ich podzielili Pordes Majer. zam. ul. 
Panieńska 16 za kradzież uprzęży oraz Hatat 
Michał, zam. ul. Łyczakowska 1. 95, za kradzież 
kożucha, na szkodę Dzldżbk Michała, zam. w 
Sołonce.

PRZYTRZYMANO W ARESZTACH: Beera 
Abrahama, zam. ul. Wlśniowieekich 10. za wła­
manie do sklepu spożywczego. Szumnego Fr. 
zam. w Kleparowie. ul. Jordana 10, za kradzież 
uprzęży Żerebeekiego Mikołaja, bez m. zam. 
jako podejrzanego o kradzież, Grossa Józefa 
zam. ul. Żygmuntowska 1. 11. za n iebezpieczne 
pogróżki. Bodnara Józefa zam. w Krynicy, jako 
podejrzanego o kradzie. Banickiego Marcina, z* 
w Grabowńicy. za kradzież. Feśkowa Franci­
szka. zam. ul. Panieńska ,za kradzież. Schwinca 
szka zam. ul. Panieńska, za kradzież. Schwinca 
Stefana, bez zaj.. l m. zam. za usiłowaną kra­
dzież bielizny. Stochola Włodzimierza, za nie­
bezpieczne pogróżki. Buczka Władysława za 
kradzież. Maruniaka Romana i Alaruniaka Mi­
chała za włóczęgostwo.

WYDALIŁA S.IĘ Z DOiMU. Wczoraj doniósł 
poi. mż. Pelczarski Jan. zam. ul. Wyspiań­
skiego. 1. 40 że służąca jego Hirma. Ołga. wy­
daliła się z domu dnia 28. bim $ dotychczas nie 
powróciła.

CZYJE FARTUCHY? Onegdaj wydział śled­
czy zakwestionował 11 fartuchów kolorowych, 
pochodzących prawdopodobnie z kradzieży. — 
Fartuchy są do oglądnięcia w wydz. śledczym. 
P. P. ul. Kazimierzowska. . *

BÓLE NERWOWE I GŁOWY uśmierza l 
usuwa szybko i skutecznie Togal. Nieszkodli­
we dla serca, żołądka l innych organów. Ty­
siące udręczonych odzyskało przy pomocy To- 
galu swe zdrowie! Wypróbujcie więc sami1 dziś 
jeszcze, lecz żądajcie tylko oryginalnych ta­
bletek Togal — niema 'bowiem nic lepszego! 
We wszystkich aptekach. Cena Zł. 2.—

EFEKTYWNĄ STRATĘ poniesie ten. kto 
nie zwróci uwagi na dzisiejsze ogłoszenie firmy 
fł. Schleler na stronicy pierwszej.

Na pokrycie strat 
z pow odu konfiskat

Dr. Elniiugler za nieprzyjęte honorarium od 
S. R. zł. 3.—

Dalsze datki na ten cel. przyjmuje Admini­
stracja „Dziennika Ludowego" ul. Sykstus'ka> 
21. II. P.

Repertuar kin lwowskich.
APOLLO: „Ułani., ułani., chłopcy malo­

wani",..
CA SINO: Greta Garbo w „Romansie".
CHIMERA: „Rango" oraz dodatek dźwię­

kowy .
GRAŻYNA: „Kongres tańczy".
KOPERNIK: „24 godziny" oraz wesoła ko­

media.
LEW: „Miłosne przygody księżniczki z 

Rio Grandę".
LUNA: „Ludzie bezdomni", oraz „Niebezpie­

czny flirt."
MARYSIEŃKA: „24 godziny" oraz wesoła 

komedja.
MIRAŻ: Liliana Harvey oraz „Precz 7 mi­

łością".
OAZA: „Pochodnia".
PAŁACE: „Czterech z Legji".
PASAŻ: „Krwawy napad na fermę" oraz 

„Zdobywca serc".
PROMIEŃ* Księżniczka z Jazz Bandu.
SŁONCE: Pat l Patachon jako ludożercy.
STYLOWY: „Znajoma z wagonu sypial­

nego".
UCIECHA: „Miłość kozaka" oraz „Legion 

pograniczny".
PAN: „Szary dom".

Dziś w szóstym dniu rozprawy zeznawali 
świadkowie:

Św. Jan Karpiński, komisarz PP. w Kopy- 
czyńcach. Świadek zeznaje na okoliczność prze­
mówienia na mogile poległych „strzelców siczo­
wych" w Tłustenkiem p. KoDyczyńee. Rok ro­
cznie w II. dzień Zielonych Świąt Ukraińskich 
obchodzą Ukraińcy uroczystość nad ta mo­
giła. świadek zauważył że zawsze z okazji te i 
uroczystości nad mogiłą wygłaszane są podbu­
rzające mowy. oraz pod pokrywką nrocesji reli­
gijnej. urządza się pochód, na którym organiza­
cje polityczne, maszerują w ordynku. Wobec 
powyższego świadek postawił wniosek w sta­
rostwie by zakazano urządzania tych uroczysto­
ści. Wniosek ten przyjęto.

Gdy na parę dni przed uroczystością st. 
post. Hoff z Tłostenkiego zawiadomił pos. Za- 
wałykuta o rozporządzeniu starostwa, pos. Za- 
wałykut powiedział, żc to jest bezprawie, i- że 
ludność sama sobie to prawo wywalczy. Kryty­
cznego dnia po nabożeństwie, mimo wyraźnego 
zakazu policji uformował się pochód, który ze 
sztandarami o barwach ukraińskich podążał w 
kierunku1 mogiły. Wtedy policja wkroczyła by 
rozpędzić zgromadzonych, t. j. procesję przepu­
szczono a pochód organizacji zatrzymano a- 
resztowano wówczas dwie osoby. Pow.stał tu­
mult. tłum z krzykiem „szapkami nakryty po- 
llcju". począł przeć naprzód. Z trudem udało 
się opanować sytuację.

Delegat starostwa referendarz Zając zwrócił 
się do księdza celebrującego tę uroczystość, by 
W mowie nic poruszał spraw politycznych. ksiądz 
jednak wezwanie starosty zlekceważył, wobec 
czego mowa księdza została przerwana.

ZE SPORTU.
HOKEJ WE LWOWIE.

Dziś odbyć się ma spotkanie o puhar Lechji 
Czarni -— Ukrama, wieczorem zaś na torze LTŁ. 
gra krakowska Makkabi z Lechją.

W niedzielę odbędzie się spotkanie Mak- 
kabi — Pogoń, w1 poniedziałek i we wtorek 
zaś dwa spotkania Pogoń — Krynickie Tow. 
Hokejowe

LECHJA — HASMONEA 5:0 0:0, 1:0 0:0). 
Zawody hokejowe o puhar Lechji. Bramki u- 

' zyskali Pierczak dwie. ora-, Goetz. Feil /' 
Kurczak. Sędzia p. Weisberg.

PIERWSZE ZWYCIĘSTWO POLSKICH O- 
LIMPIJCZYKÓW. Polska reprezentacja olimpij­
ska W hokeju na lodzie, odniosła w N. Yorku 
zwycięstwo nad drużyną Newhafcn Athletie Ciul) 
w stosunku 3:2 bramek.

Jest to  pierwsze zwycięstwo naszej druży­
ny na amerykańskim gruncie.

W dniu 31. b. m. olimpijczycy nasi grają 
czwarty mecz z drużyna Proyidence.

DZIESIĘCIODNIOWY RAID POCIĄGIEM 
WZDŁUŻ TATR I KARPAT.

Z inicjatywy Polskiego Związku Narciar­
skiego. a przy podarciu Mm. komunikacji, od­
będzie się w czasie od 21-go lutegog, do 2-go 
marca dziesięciodniowy raid pociągiem wzdłuż 
Karpat i Tatr. od Worochty. aż po miejscowość 
Wisłę na Górnym Śląsku. Do celu' raidu oddany 
zostanie specjalny pociąg złożony z pięciu wago­
nów z podnoszone,ml łóżkami' l pościelą.

Wagony te wyjadą z uczestnikami z głów­
nych punktów kraju: piąty wagon oczekiwać 
będzie we Lwowie, gdzie 21-go lutego nastąpi 
ostateczne zestawienie garnituru i odjazd do 
Worochty tegoż dnia o godz. 22.24.

ZAGRANICZNA KRONIKA SPORTOWA. 
Piłkarska reprezentacja Wiednia pokonała w 
Brukseli znakomitą miejscową drużynę „Diablles 
Rouges" w stosunku 1:0 (0,0).

Ząwodom przyglądała się 25000 ludność- — 
ZMeez odbył się wieczorem, przy świetle reflek­
torów. co ujemnie wpłynęło na grę wiedeńczy­
ków. nieprzyzwyczajonych do tych warunków 
oświetlenia.

WARSZAWA. 30. stycznia, (teł. wł.) Sąd 
okręgowy zaległy wczoraj czarne tłumy, pro­
tektorów nierządu.

Towarzystwo przybyło na proces króla sute- 
nerów. Jaikóba Jośka Trybusa, który był wła­
ścicielem kilkunastu domów schadzek w stolicy.

Trybus nie przyznaje się do \yiny. O niczem 
nie wie. Niema pojęcia skąd1 się znalazły, u nie­
go- kwity za komorne różnych lokali i kartki 
z cyfrą „2.50". Natomiast wedle zeznań przo­
downika policji kobiecej p. Czachorowskiej, o- 
raz innych wywiadowczyń, kartki te  są szto- 
nami„ z a pomocą których poszczególne domy 
schadzek, prowadziły rachunki i kontrolę o- 
uecności.

Wespół z Trybusem na ławie oskarżonych 
zasiadał Mordka Joel Kaduk, który posiadał ja­
dłodajnię. gdzie wydawano obiady na podsta­
wie tych samych właśnie kartek, zastępujących 
pieniądze.

Interesy Trybusa l Kaduka prosperowały 
świetnie. Olbrzymie zarobki pozwalały na pro­
wadzenie handlu żywym towarem na szeroką 
skalę, przy udziale wielu pośredników i po­
mocników handlarzy.

Stwierdzono, że za pośrednictwem Trybusa

Na trybunę wyszedł pos. Zawałykut l po­
czął mowę od słów: „Naród1 ukraiński wywalczę 
sobie sam niepodległość".

Świadek nie pozwolił mówić posłowi Zawa- 
łykutowl. wówczas ten zawołał. „To jest bez­
prawie" l żc. za to będzie odpowiadał starosta 
l komisarz poi.

0 bicie kolbami i Surmie.

NIEDZIELA, 31. stycznia.
9.25. Nabożeństwo z Wilna.

10.00. Odczytanie programu na dzień bież.
10.05. Msza h-moll Bacha z (płyt.
10.10. Komunikat meteorologiczny.
12.15. Poranek symfoniczny z Filharmonii war­

szawskiej. Wykonawcy: orkiestra fłlharmo- 
ntczna pod dyr. K. Wiłkomirskiego. Marja 
Chazln (fort.) l Kazimierz Czekotowski (ba­
ryton).

14.00. Słuchowisko prawnicze w opr. mcc. Zygm. 
N saratowskie go.

14.25. Pieśni ludowo.
14.40. „W jaki sposób prowadzić gospodarkę 

beznakładóWo" wygi. mż. W. Chmieleckl.
15.00. Pieśni w wykonaniu p. M. Polińskiej- 

Lewickiej.
15.15. Auoycja żołnierska.
15.55. Program dla dzieci starszych i młodzieży 

a) „Co się dzieje na świecie" tygodnik ra­
diowy. b) fejleton „Polskim samolotem po­
nad Czarnym lądem".

16.20. Muzyka z płyt gramofonowych.
16.40. „Walka z termometrem" wygł. p. Cezary 

Jellcnta.
16.55. ..Walory turyst. Lwowa" wygł. lnż. Mali­

szewski.
17.05. Muzyka z płyt gramofonowych.
17.15. „Ruch ludności w Europie" wygł. dr. W. 

Grmlcki.
17.30. „Tegoroczny sezon łyżwiarski" wygł. p-, 

Leon Gett er.
17.45. ..Z gwiazdą" transmisja kolendowa.
18.15. Dalszy ciąg koncertu popołudniowego w 

wyk. orkiestry poi. państw.
19.00. Rozmaitości.
19.20. Pogadanka p. Konstancji Hojnackiei z 

cyklu „Kultura towarzyska".
19.35. Lwowski biuletyn sportowy.
19.40. Odczytanie programu na dzień nast.
19.45. Słuchowisko „Bajka" piodług K. Goetza.
20.15. Koncert popularny w wyk. orkiestry P.

R. pod dyr. J. Ozlmińskiego. Zofja Żmigród- 
Fedyezkowska (sopran) i prof. L. Urstein 
akompaniament. i

21.55. Kwadrans literacki: „Babie lato ostatnie­
go Forsytha" fragment z powieści.

22.10. Recital fortepianowy; Klaudjusza Arr.au.
22.45. Wiadomości sportowe.
23.00. Koncert mandólimstów. Ork. „Serenada" 

pod dyr. p. Bursztyna-.
> >u--

PONIEDZIAŁEK, dnia 1. lutego.
11.45. Przegląd prasy polskiej..
11.58. Transmisja sygnału czasu i  hejnału uraz 

odczytanie programu na dzień bieżący.
12.10. Koncert z płyt gramofonowych.

wywieziono zagranicę kilkanaście młodych ko­
biet.

Szajka tak się rozpanoszyła, że przedstawi­
ciele policji, którzy prowadzili dochodzenia, o- 
trzymywali pogróżki anonimowe nietyłko oso­
biście. ale i w osobach swych krewnych. Gro­
żono im śmiercią.

Za podstawę do wszczęcia akcji przeciw 
Tr.ybusowi posłużyły zeznania niejakiej Tauib 
Weisfeldówny,, 28- letniej kobiety, która do­
stawszy się w szpony Trybusa, maltretowana 
przez niego l zmuszana do wykonywania nie­
cnego procederu wpadła w obłęd.

W toku rozprawy nader trudno było wy­
łowić prawdziwe zeznania, gdyż nawet te o- 
soby, które w śledztwie złożyły zeznania obcią­
żające pod wpływem wyraźnej obawy zeznania 
swe zmieniały.

Sąd uznał w inę Trybusa za udowodnioną i 
skazał go na 4 lata ciężkiego więzienia. Kadu­
ka uniewinniono.

Po wyroku w kuluarach sądowych zjawił 
się silny oddział policji, który otoczył gorli­
wych słuchaczy rozprawy i aresztował 50 o- 
sób. które odstawiono kilkoma samochodami do 
urzędu śledczego.

sprawozdanie do ówczesnego sekretarza Und.a 
p. Makaruszki. opisując przebieg tej uroczysto- 
śścl. Undo zaś wydało specjalny biuletyn,.

Ponieważ w biuletynie tym były podane fak­
ty, jakoby policja, przy rozpędzaniu tego zgro­
madzenia biła kolbami jego uczestników', biu­
letyn skonfiskowano.

Ukazał się on natomiast w dosiownem 
brzmieniu pos. Zawałykuta w Surmie (organ U. 
O. W.)) które to numera gotów jeste przedło­
żyć Wys. Trybunałowa — kończy świadek.

Prók. Pan komisarz ma te egzemplarze przy 
sobie?

Św.: Tak jest.
W tern miejscu świadek wręcza prok. dr. 

Mostowskiemu żądane egzemplarze.
Rozprawa trwa.

radjowy.
13.10. Komunikat meteorologiczny.
13.15. Komunikat gospodarczy. n
13.40. „Organizacja gospodarstwa kobiecino"

wygł. p. Wanda Kacprzaków. A
14.15. Muzyka ludowa z płyt gramof. (
14.20. „O żywieniu inwentarza była już mowa 

—- pomówmy o odżywianiu ludzi" — wygł. 
p. Marja Karczewska,

15.00. Pieśni i arje w wyk. p. Ireny Zahradnjk 
(sopran) akomp. p. T. Seredyńskl.

15.15. Przegląd komunikacyjny.
15.25. Odczyt z cyklu dla nauczycieli.
15.45. Giełda pieniężna oraz komunikat dla że*
' glugł i rybaków'.
15.50. Muzyka z płyt gramofonowych.
16.05. Audycja dla dzieci. Opowiadanie z roku 

1863 pt.: „Żołnierz polsiki" wygł. p. Ada 
Arct- Jampolska.

16.20. Lekcja języka francuskiego.
16.40) Audycja muzyki tureckiej.
17.00. Przemówienie dyr. Chamca, z okazji imie­

nin prez. Rzplitej.
17.35. „Prezydent Rzplitej jako uczony i ba­

dacz" wygł. p. Martyniewicz.
17.35. Muzyka lekka z „Gastronomji". (Tr. z 

Warszawy
18.35. Trzy pytajniki w onr. p. Marjusza Nowiny.
18.50. Rozmaitości.
19.10. „Człowiek na Śląsku" wygł. p. Gustaw I 

Morcinek.
19.25. Płyta gramofonowa.
19.30. Wiadomości sportowe.
19.35. Odczytanie programu na dzień nast.
19.45. Prasowy dziennik radjowy.
20.00. Słowo wstępne do op. „Napój miłosny" 

wygł. p. K. Stromenger.
20.15. Opera G. Domzettiego „Napój miłosny".
22.15. „W gotowalni hiszpańskiej seniory" — 

wygł. dr. St. Essmanowski.
22.30. Dodatek do prasowego dziennika radjo- 

wego.
22.35. Komunikat meteorologiczny.
22.40. Muzyka lekka l 'taneczna z Warszawy.

Komunikaty.
KOMITET PPS. Dzielnicy śródmieście, za­

wiadamia że dnia 1. lutego br. o godz. 7-mej 
wieczorem, w lokalu „Dziennika Ludowego" przy 
ul. Sykstuskiej 21, II. p. odbędzie sięz ebranie 
członków l sympatyków. Na porządku dziennym 
sprawy organizacyjne. Uprasza się o liczne i 
niezawodne przybycie.

ZARZĄD ZNMS. zawiadamia członków, że 
termin rejestracji zostaje przedłużony do dnia
10. lutego b. r.

Zgłaszać się należy w lokalu „Dziennika Lu­
dowego codziennie od godz. 13 do 14.

Przyjmuje się również zgłoszenia nowych 
członków. Zarząd.

LWOWSKA ORGANIZACJA MŁODZIEŻY T. 
U. R. Posiedzenie Komitetu Wykonawczego 
wspólnie z zarządami Kół. odbędzie się w nie­
dzielę dnia 31. stycznia br. o godz. 11.30 przed­
południem w lokalu przy ul. Rutowskiego 23.
11. P- Prezydjum Kom. Wyk.

KOMITET PPS. Dzielnicy Gródeckiej, upra­
sza Szan. Towarzyszki i Towarzyszy o przyby­
cie na wieczór dyskusyjny pt.: „Zadania inte­
ligencji w ruchu robotniczym". Wieczór ten od­
będzie się w poniedziałek o godz. 7-mej *  lokalu"

WALNE ROCZNE ZGROMADZENIE* 
Zw. zawód, robotników przemysłu gar­
barskiego odbędzie się w niedzielę, dnia 
31 stycznia !b. r. o godz. 10 rano w sali, 
przy ul. Rutowskiego 23, II p.

Wszywa się członków o przybycie.
K o m u n ik a ty  U n i w e r s y t e t u  L ud . 

i T . U. R.
Sobota 30. hm. o godz. 19-tej Zw. Pracown. 

Komunalnych, ul. Ormiańska 2, II: odczyt
p. prof. dr. J. Rogowskiego pt.: „Wsoółczesne 
Chiny" z przeźrocz.

Niedziela. 31. bm. Stów. .Praca" Rynek 8. 
odczyt tow. A. Hiessa p. t.: „Nowy Wiedeń" z 
przeźroczami.

Izami i i i  i r a i s i i t l  kilerów i mil.

Poseł Zawałykut wysłał po tej uroczystości

F AB R Y C Z N Y  SKŁAD 
ŁÓŻEK METALOWYCH
i wózków: dziecinnych

WOŁKOWYSKI
Lwów, ul. Kopernika 5  — T elefon 95-97.

CENY ŚCIŚLE FABRYCZNE. 633

Program
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